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Wspiniały Sensacyjny dramat w 6 alitach w wykonaniu wybitnych artystów amerykańskich, 


Rzecz dzieje się W AlhcryCei w Transwalu i w kopalniach złota. 


EO EO, 


Wspaniale zdięcia! Pelna napięcia treść! 


Orkiestra symfoniczna pod klerunkiem p. M. Lewaka. 
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Nasirajowy dramat w 5 akt, wytwórni paryskiej „Qsso“ z uroczą i pełną wdzięku DOLORES CANINELLI 
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POLSKI 


(od godz, 11-ej wiecz.) 


Prezydent Wojciechowski] Zauważył już! po wyborze 

podobnie jak $. p. Narutowicz, pierwszego prezydenta „Robot- 
i|został wybrany głosami lewicy|nik", że głyby sami chieniści 
oraz mniejszości narodowych. |brali na serjo swą doktrynę i 
i Prasa Chieny, która po-jnie uważali jej tylko za środek 
i przednim razem podniosła ro-|taktyczny do narzucenia swej 
4i koszowy hatas i biadała nad|woli grupom polskim, to za- 
„pohańbieniem* państwa, teraz| miast forsowania Maurycego 
zachowuje pozorną przyzwoi-| Zamojskiego, oddaliby swe gło- 
tość, nie fronduje przeciw no-'sy na Wojciechowskiego i w 
j|wemu Prezydentowi, a nawet ten sposób doprowadziliby do 
j|zdobywa się tu i owdzie dla:wyboru według swej rzekomej 
jjiego osoby na jakieś słówko |zasady. Ale, jak wiadomo, 
| |uznania.  Raptem  zapomniała| wszelkie zasady Chjeny są tyl- 
j|ta prasa o swej doktrynie, ja-|ko po to, aby jej zapewniały 
i|koby tylko większość głosów|zyski partyjne i o ile tego nie 
polskich nadawała prawowity robią, „mogą odejść* jak mu- 
charakter decyzjom ciał prawo-!rzyn z dramatu Szyllera. I te- 


W niedzielę, d. 24, w poniedziałek, d. 25i we wtorek, d. 26b.m. $ 
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Lospół Ariystów Teatru Miejskiego w Łodzi 


odegra — 


Trzeba mieć 
kawałek szczęśŚcia!.. 


revue alitaalno-satyryczna w 2 aXtach z prologiem. 
Napisał: WŁADYSŁAW POLAK (W. Lak.) | 
OSOBY: 
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giego, a okazało się, że nie 
tak łatwo steroryzować partje 
sejmowe i uczciwszą część o- 


grzech przeciw moralności na- 
rodowej. Gotowa jest ona zro- 
bić to zawsze ilekroć podob- 
na dyspensa* wypadnie jei na 
ręke. Gotowa jest nawet do 
wydania głosom mniejszości pa- 
tentu na czysty, niepodejrzany 
patrjotyzm polski, o ile te pad- 
ną na rzecz jakiej grubej a ko- 
rzystnej afery  endeckiej w 
guście obałenia monopolu ty- 


Reżyserował: JANUSZ SĄARNECKI. 
Meet dzieje sle niprzyowocie wpółczonie 1 beaezlne lokalnie, | oz Próbowano zresztą wpiy- 


Prolog i akt I. — Przed dworcem kolei Fabryczno- finąć na samego Prezydenta, 
Łódzkiej. Akt Ii. — W „Baratralnej*. jaby się zrzekł wyboru i za to 


B ALET ofiarowano mu jednomyślne po- 


jparcie Chjeny przy następnem 

pod kierunkiem baletmistrza Jama Wentery odtańczy: || głosowaniu, ale Prezydent Woj- 

W prologu — Polkę charakterystyczną. Wakole i. — Danse fjciechowski nie dał się nakłonić; 

excentrique. W akcie II. — a) Shimmy-Doll; b) Maxixe brasi- [do udziału w akcie sponiewie- 
lienne; ©) Boston-JaYay4, rania konstytucji na rzecz dok= | toniowego. 

Dyrygent: D. Bajgelman. Beletmistrz; J. Ventery. | tryny endeckiej. Rzekoma doktryna Chjeny 

Dekorator: B. Kudewicz. | | Politycy prawicy wiedzą nie jest niczemm innem jak tak- 

Bilety do nabycia w kasie Teatru „Oasino* od 11—2 i od 4—8 W dobrze dlaczego przy tej ostat- | tycznym fortelem, obliczonym 

e „_Blo—1 jijniej tak zacięcie obstają, Czy-;na zbałamucenie i steroryzowa- 

TEASEE | telnicy nasi zapewne pamiętają, nie grup sejmowych oraz opi- 


T U b » +|jak, pisząc przed kilku tygod- |nji publicznej. Fortel ów, gdy- 
owarzystwo bezpieczeń niami o pretensjach Chieny i by się udał doprowadzilby do 
wskazywanym przez nią ogól-|tego, że sejm nie mógłby żad- 
66 nym froncie przeciw żywiołom|nej sprawy traktować i roz- 
obcym, wypowiedzieliśmy zda- | strzygać in merito, że musialby 
99 nie, że jeżeli grupy lewicowejsię przedewszystkiem oglądać 
Sp. Akc. pozwolą się wziąć na tę węd-|na ustosunkowanie grup polskich 
Przyjmuje do ubezpieczenia: kę, jeżeli uznają podsiępną do-|do mniejszości narodowych. 

L W dziale ogniówym: « | ktrynę Chieny zą nakaz mo-|  Oznaczyłoby to przyjęcie za- 
wszelkiego rodzaju mienie ruchome i nieruchome, urządzenie fabryk |TAlności narodowej, to dadzą|sądy, że najważniejszem naszem 
i zakładów przemysłowych, składy towarowe, ruoiomości domowe, się jej wszędzie zaprowadzić 1; zadaniem jest walka z żywio- 

II. W dziale kradzieżowym: staną się wprost jej wasalami | jamy obcymi, że wobec niej 
wszelkiego rodzaju kradzieże z wlamaniem i napadów rabunkowych. lub nawet sługami. Z jej po- muszą zejść na dałszy plan pa- 

III. W dziale transportów: mocą Chjena chociaż ma mniej-||ace sprawy walutowe gospo- 
wszelkiego rodzaju statki, barki, przewozu drogą lądową lub wodną, szość, mogłaby rządzić sejmem darcze i administracyjne, nie 

Towarzystwo posiada pierwszorzędne stosunki reasekuracyjue z naj- |Ì państwem. mówiąc już o sprawach kultu- 
poważniejszemi W cenia Er , Gdyby zgodzić się na dok- |ralnych, które w obozie Chje- 
Rada Nadzorcza: "Rie Byztard AANI prośnysiowież w Bielsku trynę Chieny, że wy bór Pre- | ny nie cieszyly się nigdy sym- 
Vice Prezes: Andregaj Wierzbicki. zydenta lub inna decyzja, po-ipatją ani zainteresowaniem, 
Dyrektor Naczelny: inż. technolog Leonard Neuman. 
Zastępca Dyrektora Naczelnezo: Wactaw Mirecki, 
Dyrekcja w Warszawie, ul. Kredytowa Nr. 1. 


wzięła przy pomocy głosów| Oczywiście przy takiem poj- 
większości jest pohańbieniem | mowaniu rzeczy rola przewod- 
Ajentury w całej Rzeczypospolitej Polskiej. 
Jeneraini Reprezentanci na wojewód. wo Łódzkie: 


państwa, trzebaby uznać, ŻE|nią należy się specjalistom od 
tę hańbę przynosi Polsce prze- |tej walki, którzy chcieliby po- 
Teodor-Ryszard Ce!bel i Herman Singer |f 7" e" jej konstytucja, |trzeby naszego życia zbioro- 
w Łodzi, ul. Pomorska Nr. 6. 380—9 ta sama konstyt uou której u- wego podporządkować wyma- 
: chwalenie uchodziło przecież | paniom „frontu wewnetrznego“ 
EDI Rdz ZZ || || pięć Lisy (EAN i na tem oprzeć swe panowa- 
A e ||wą, przez nikogo nie kwestjo- imi i 
R. Grabowiechi PRS. Chjena obecnie do- jajo s, AUR 3 Preżyż 
Dzielna Nr. 2 maga się, aby ta kons*ytucja ASA Pien ril E 
poleca stala się kłamstwem konwen- pia dale wybór ahea 
GRE 5 GA "FRURE WY , ego 
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MANICURY, NESSESERY 


Rejterada prawicy jest - ostatnim wypadku Chiena 


Dyrekcja: 


Sprzedaż wszelkich 
wyrobów futrzanych 


w surowym i cotowym stanie 


R-dla Pietruszka i Dawid Melman 


Zachodnia 42. 132—11 
Przyjmuje slę obstalunki z włas 


cjonalnem, aby obok niej i po| prz ini ' 
FCE POK LE stat ydeuta Wojciechowskiego 
nad hią istniało słaie porozu- |-—oto szereg faktów, które 


||mienie stronnictw polskich dla > Wskażzć 
sprowadzenia jej podstawo. | OSY Chjenie na drodze do 


nego oraz powierzonego materjału pod = AZ — 245— 1 A istnieni ja- 
osobistym nadzorem Beci Pietruszka. Y k intin ET a i wych artykulów do zera. I tu CZY EB tych zemia 
AK ykwininą ga! T]( MĘSKĄ, | |zresztą dzika taktyka prawico- Diego wybóńu dużo wie 

eż A 858— wej demagogji wikła się w 4 i 1 
Pijcie najlepszą 5 gog) € w| ogmiela się ona szkalować. 


sprzecznościach nie do rózwią* 
zania. Odwołuje się ona dla 


DA. RY*TLOWO-W-ZERNCUW Czuje że broni go i umacnia 


męczeńska krew  pieiwszego 


Ferbate E.W. I. G. 


odosobnienia „inorodców* do 
żądać wszędzie, Unikać falsyfika* i: m o (A. i ży š z Í 
tów. Keprozentscja na Łódź i aktad Si Ę fi R FR | S-Ka pewnej solidarności stronnictw | rezydenta. 
Tow „Poltrade* Piotrkowska SY tei. 5-34 | 3 a nolskich, zapominając, iż zain- J. Mazurski. 


| 
Dr. med. D, RAWICZ 
Choroby dzieci i wewnętrznej 
przeprowadził się 
na ul. Pańską M 12 
mág Zawadride,  159%7—4 


Te Z Os po scenizowana i prowadzona przez | === 


As; Ad e „ ||mią kampanja wyhorczą wszyst- 44 
Qudział w Zodzi, Zielona 6 Ge ki y Czytajcie 


Telefon 21-19 ie inne grupy traktowała jako > 
| Kurier Wieczorny” 


nienarodowe, jakc wrogie i tem 
„czynny. swal 
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sąmem wszelką solidarność wy- 
laga 


Jkorstyticja a doktryna endeca. 


i po świętach opanują Łódź 
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Gabinety dentystyczne 


w M. CHWATA 


Piotrkowska 5%. 
Przyjmuje osobiście od 10—2 1 od 4—7. 
Leczenie zębów 1 jamy ustnej oraz 
wprawianie zębów sztucznych podług 
na|nowszego systemu 


Kronika polityki polskiej. 


— Oboleński, przedstawiciel 30- 
| włetów rzy rządzie polskim nrzy- 
będzie do Warszawy w początkach 
stycznia w charakterze posła $o- 
wieckiego, a nie jako charge 
d'aflaires. i wręczy uwierzytelnia- 
ojcie- 


Polski charge d'affaires p. Knoll, 
w zastępstwie nieobecnego Czicze- 
rina, przyjęty został w Moskwie 
przez komisarza Litw inowa, 


— Dowiadujemy się, że p. A- 
|eksander Skrzyński, który w o- 
'becnym gabinecie objąłtekę spraw 
zagranicznych w najbliższym Cza- 
sie ma powrócić na stanowisko 
posła polskiego w Bukareszcie. 

Zmiana na stanowisku ministra 
spraw zagranicznych wejdzie praw* 
dopodobnie jednocześnie ze zmia- 
ną na stanowisku ministra robót. 
publicznych, albowiem ińż. Łopu- 
szański chce powrócić do życia 
prywatnego. 


Trzeci pojedynek Fallera. 


WARSZAWA, 22 grudnia. (Te- 
lefonem od nasz. kor.). Jak się do- 
wiadujemy, były gen. Flaller wyz= 
wał trzeciego już przeciwnika na 
pojedynek. Jest nim kap. Stefa- 
nowski, jeden z podpisanych na 
znanym liście byłych hallerczy- 
ków. 


Min. Chodźko o rokowaniach polsko- 


Kalasenty Gips, sklepikarz — M, Orlie ż 

Kunegunda, ra pęk = Ric wódó dawczych 1 wyboru dostojni-|raz możnaby obiecać konia Z|jące listy Prezydentowi 

zygmuś, mały „mipsuá“ — 8. Jarkowska ków t evy- 

eboi REN hy ENER rzy Rh inz: kot Publicy: kk temu, aay objaśnił | chowskiemu. 
trochę dyskonto — R. Tański jbardziej bojowego orga-| dlaczego przyjęcie wyboru przez 

Awa Node ŻAK os A) SE EA nu Chjeny wyjaśnia czytelni-|$. p. Narutowicza było „po- 

szme + redaktor — |, sniewa f M 4 79 DYR | 

Bob Cowboy, kochany wujaszek z Ameryki — T. Lechowski kom, że może być tak, lecz;hańbieniem*, a przyjęcie te- 

EEREN dada CyraRTnaA A Panaon A może być także inaczej i że|goż przez Wojciechowskieto— 

Mendłer, ober-direktor-jazz=band-kiicher-melster — M. Orl'ez (wlaśnie teraz musi być inaczej.|nie. Zapewne dlatego, iż wi 

erie Mgoyi mAn, lepszy gone A Ozorkowa — rę a | 

roman, dokiór—wieezny straża — rhbański ER 4 z GA 

Rózia Filrtowicz ) SĘ 8. KA — S. Jarkowska |kiem zrozumiała. Nienodobna | udzieliła nowemu prezydentowi 

Tola Owszem — J Eiwlns-Sarnecka M przecież zaraz po pierwszym|oraz grupom sejmowym dys- 

Max Wyciąg, dnbeltowy buchalter — L Wisniewski IP d 

Leon Przekaz, export, import, rapaport — M Rombósz Prezydencie zamordować dru-|pensy i zmazała w ten sposób 


niemieckich, 
WARSZAWA, 22 grudnia (AW) 
Minister zdrowia dr. Chodżko, 


który brał udział w rokowaniach 
polsko-niemieckich w Dreznie, ja- 
ko uczestnik podkomisji sanitarnej, 
po powrocie do Warszawy oświad- 
czył w wywiadzie, że celem jego 
podróży było zawarcie z Niemca- 
ini umowy o chorobach zakaźnych, 
występujących w powiatach pogra- 
nicznych obu państw. Na pierw- 
szem posiedzeniu podkomisji, po- 
wołując się na międzynarodową 
konferencję sanitarną w Warszawie 
minister zażądał, aby przedstawi- 
ciele komisji higienicznej ligi na- 
rodów wzięli również udział w 
tych obradach. 

Delegacja niemiecka w odpo- 
wiedzi zaznaczyła, że udział przede 
stawicieli ligi narodów w naradach 
drezdeńskich uważa za bezcelowy, 


grebo dla naszego sharh: 


WARSZAWA, 22 grudnia (AW) 
Huta państwowa w Strzybnicy na 
polskim Górnym Śląsku nadesłała 
katowickietnu oddziałowi P.K.K.P. 
bezpłatnie 637 kilo srebra w szta- 
bach dla skarbu narodowego z po- 
eona ministra przemysłu i han- 

u. 


Niebezpieczna anitacja ma niemieckim 


SIĄSKD. 

WIEDEŃ, 22 grudnia (Pat). — 
„Neue Freie Presse* donosi z 
Wrocławia, że agitacja t. zw. na: 
rodowych socjalistów na Q. Sląsku, 
zapowiadana przez  poricznika 
Rossbacha w Monachjum, już się 
rozpoczęła. 

Kilkudziesięciu ludzi, wyekwi- 
powanych w rynszlunek polowy 
ze sztandarem, mającym białą 
swastykę na czerwonem poln, 
przybyło do Wrocławia i, stosow- 
nie do planų, rozwinęło gwałtow- 
ną agitacje orzeciwko socjalistóm 


rdom. 
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Zajęcia dokonane drma aparatan 


Wobec niezliczonych listów, jakie otrzymaliśmy 


Dramat w 6 wielkich aktach, 
ejszej a nainieszczęśliwszej kobioty Francji, 
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Diana Barenne. 


Prezydenta Rzeczypoć 


1. Jedyne i wyjątkowe zdjęcie, obejmujące całość uroczystości żałobnych z wązystkimi szczegółami, 
, Początek przedstawie 
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Tajemnica przystanku tramwajowego 


jedyną tajemnicę, Która dla niko. 
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Eksportacja zwłok |-go Prezydenta Rzeczypospolitej 


Zójącia dokonane 4-ma aparatami, Jedyne i wyjątkowe 


e e LJ e 
Gwiazda miłości i. pojednania. 
Przeorał ziemię naszą krwawy |sknotą szukamy Gwiazdy brater- 
plug wojny światowej, przewaliła | stwa na niebie, bo, zaiste, nie mo- 
się przez pierś naszą burza Śrmier- | żemy jej odnaleźć w plersl rozją- 
telnych zapasów z Rosją sowiecką | trzonej, spoewieranej, zdziczałej 
prześliśmy skroś ucisk 1 udrękę |ludzkości. Czystej bieli światła 
kolejnych rządów koalicyjnych 1j szukamy ponad ziemią, bo na zie- 
okupacyjnych; nigdy wszelako, |ml dokoła nas, wszystko zda się 
gdy nadchodził święty więczór | być mgłą czewoną przesłonięte, 
Gwiazdy Betleemskiej, nie wypa- | wszystko skąpane w łunach żag- 
trvwaliśmy jej błogosławionych wi, niecących nienawiść, zapala- 
promieni z takiem natężeniem |jących namiętności niszczyciel- 
niepokoju, z taką tęsknotą rozpa- | skie, żądne spustoszenia, mordu I 
czliwą, jak dzisiaj. pożogi. 
Dlaczego? Tak! aby odnaleźć Człowieka, 
Nietrudno dać na to pytanie od-|aby ocalić Człowieczeństwo, się- 
powiedź. gać dzisiej trzeba ponad ludzkość! 
Tamte niedole i ciosy, aczkol- | Jak ongi, jak dwa tysiące lat te- 
wiek bolesne i okrutne, obca zada- mu, tak samo dziś świat znużony 
wała nam dłoń: w chwili obecnej krwi rozlewem, burzą ścierają- 
natomiast naród cały chyli się pod | cych się ogników, pychą nieustę- 
wrażeniem ciosu, własną zadane-/ pliwych, okrucieństwem możnych, 
go ręką; chyli się pod świeżem rozbojem bezwzględnych, łaknie 
wspomnieniem krwi, jakiej Polska | przyjścia wielkiego geniusza Mito- 
nigdy nie przelewała, — pod cię- ści, największego śród wielkich. — 
żarem krwi swego wybrańca, 20 | Bórientcy i Sędziego. Ponad 
ległeqo od ciosu skrytobójczej dto! wszyýsikie rozpętane głody, wzma 
ni rodaka. ga się i góruje śród urmęczonych 
Tamte cierpienia I krzywdy u-| miljonów głód słowa braterskiego, 
macniały w nas poczucie naszych | z serca idącego w serce. 
praw ] siłę naszych dążeń; ból! A śród wszystkich krajów głód 
dnia dzisiejszego natomiast uderza |ten być może, najsilniej daje 
w nas Kkruszacem siły zwątpie- się odczuwać w Polsce. W tej 
niem o najeleboszych podstawach | Polsce, która obecnie tak głęboko. 
t czynnikach wiary w to pokole-| tak bezsilnie zachystuie się błotem 
nie, któremu dano było ujrzeć cud; krwawego grzęzawiska. 
Zmartwvcnwstania. Jeżeli wszakże jest dzień jakiś, 
A jednak wierzyć trzeba, wie» ; w którym tracić nie wolno nadziei, 
rzyć nawet wbrew nadziel, wie- |to dniem tym, raz jeszcze to po- 
rzyć wbrew dokumentom pokole- |; wtarzamy, jest dzień narodzin wiel 
nia, które, lakgdybv ciężarem nie- | kiego Cie$li z Nazaretu Każde na- 
woli wyczerpane, Sił nie czują, a- |rodziny są jednocześnie odrodze- 
by dźwiznać ! ponieść na barkach | niem. W dniu, w którym ludzkość 
ogrom wolności odzyskanej. €zci pamiątkę najwyższego odno- 
Dlatego to w dniu dzisiejszym wienia dusz przez ofiarą Syna 
z dziesieciokrotna mocą z piersi |Człowieczego, Jakież nadzieje wy- 
naszęj wybucha krzyk tęsknoty |dać się moga zbyt śmiałe ? 
ku tej iwieżdzie dalekiej, która| Czyliż dzień, w którym Polska, 
ongi mędrcom Wschodu oświeca- |w tradycji ojców swoich zisdno- 
ła droge de kelcbki Zwiastuwa Po- | ezona wierzy, ża z lona ludzkości 
koju. 5parosemi od zorączki oeey- | narodrił sia Bór, wio zdoła donyć 
nia, oczyma przekrwawionemmi tę- .z sicbie wiary w to, że ze spresł- 


_ 


zdjęcie, obejmujące całość uroczystości żałobnych x wszystkimi szozegółami, | 
Początek przedstawień o 3-ef. e! 


i 
0 


kowanej masy półniewolników —|czerwona żagiew nienawiści. Nie- 


półzbuntowanych narodzi się |zbraknie dni, w których zbronić się 
Człowiek i Obywatel, godny imle- | nam przyjdzie do walki i odpierać 
nia obywatela niepodległej ojczy-= |rapaści. Ale w tym jednym dniu 
zny? | niechaj nam wolno będzie duchem 
Niechajże nlepróżno w dniu dzi- wzbić się w regjony, — kędy kró- 
slejszym Wzejdzie nad ziemią na- luje Miłość, miłość gotowa wszyst 
szą Gwiazda Pojednania I Brater- ko przebaczyć Innym, nawet tym, 
stwa, Niecliajże w jej białych pro- którzy ją krzyżują na ziemi, 
mieniach rozpłynie się 1 zanurza ` J. Przemyski. 


Kondolencje i nabożeństwa żatabne 
za $. p. Gabriel Narutowicza, 


WARSZAWĄ, 22 grudnia (Pat). ]chów, wzgl. prezydentów, do re- 
Minister spraw zagranicznych p.j prezeniowania ich osób, 
Aleksander oarziRa otrzymał na- 4,69 W. «g 
siępujące pismo od belgijskiego , 
posła nadzwyczajnego i ministra Remi dA TWE 
pełnomocnego: lecenja |5tv0_ 2a duszę 6. p. Prezydenta 

„Panie Ministrze! Z polecenia | Rzeczypospolitej, Gabrjela Naruto- 
rządu królewskiego mam zaszczył | wiczą. Mszę św. celebrował ksiądz 
zakomunikować Waszej Ekscelen_ | sqministrator apostolski dr. Hlond. 
A kak depeszy, Na nabożeństwie byli obecni 
GEET Su przedstawiciele miejscowych władz 


którą właśnie. 
Ze zgrozą dowiaduję się O za-|państwowych, przedstawiciele 
mordowaniu Prezydenta Rzeczy- 


wal | y-|państw obcych, oraz reprezentanci 
pospolitej. Proszę wyrazić uczucia | miasta i obecni w mieście posto- 
oburzenia i głębokiego współczu- | wj 
cia, któremi są przejęci król, rząd 
i naród belgijski. 


©. 
Podobne nabożeństwo /żałobne 
odbyło się w Królewskiej Hucie. 


WILNO, 22 grudnia. (AW). Dziś 
odbyło się uroczyste nabożeństwo 
żałobie za duszę Prezydenta 6. p. 
Narutowicza przy udziale przed- 
stawicieli wladz, oraz całego spo- 
łeczeństwa. 


(—) Jaspar“, 


Korzystam z tej spossbności, 
Panie Ministrze, aby ponownie 
Waszą Ekscelencję zapewnić 0 
mojem giębokiem poważaniu. 

(—) de L'Eseaille", 
e s * 


WILNO, 22 grudnia. (AW). De- 
legat rządu p. Roman wysłał do 
rodziny ś. p. Narutowicza kondo- 
lencyjną depeszę z wyrazami współ 
czucia i smutku. 

LJ 


LJ « 

BERNO SZWAJCARSKIE, PA 
grudnia (Pat). -— Dziś odbyło się; 
w kościele Sw. Trójcy uroczyste | 
naboż fstwo za spokój duszy Pre- 
zydenia Rzeczypospolitej polskiej 
ś..p. Gabrjela Narutowicza. Na 
nabożeństwie byli obecni przed- 
sławiciele korpusu dyplomatyce- 
nego, szwajcarska rada związke 'a 
in corpore, przedstawiciele władz 
politycznych i municypalnych oraz 
delegaci zgromadzenia  narodo 
wego, 

Po nabożeństwie zebrani skła- | 
dali kondolencje” na ręce posła 
polskiego Modzelewskiege. 

a s KJ 
kd 


WARSZAWA, 22 grudnia (Pat). 
W dniu dzisiejszym na nabożeń- 
stwie żałobnem za duszę ś, p. Pre- 
zydenta Rzeczyposnolitej Gabrjela 
Natyrowicza, był obecny cały kor- 
pus dypiorhafyczny; edy 
przy rządzie Rzeczypospolitej. Po- 
słowie peinomocni Stanów Zjedmo- 
czonych Ameryki Północnej, Włoch, 
Francii, Angli i Rumunii oraz 
charge d'ziinires Norwegii byli 
upoważuięni przez swych monas- 


* 


| 


s 


i rozkwitu. 


powinna być tajemnicą, wznawiamy pokazy od niedzieli 24 grudnia, 
W rolach głównych; Jadwiga Smosarska, Kazimierz Junosza-Stępowski, Józef Węgrzyn i inni, 


KOPENHAGA, 22 grudnia (Pat) 
Wczoraj odbyło się tutaj solenne 
nabożeństwo za duszę ś. p. Prezy* 
denta Narutowicza, , 

Obecny był reprezentant króla, 
cały korpus dyplomatyczny, człon: 
kowie rządu, przedstawiciele woj» 
skowości, marynarki, sier politycze 
nych, oraz liczni przyjaciele Pol- + 
ski ze wszystkich warstw spole- 
czeństwa. 


WIESBADEN, 22 grudnia. (AW) 
Z inicjatywy komisarjati polskiego 
do spraw rewindykacji odbyło się 
w Wiesbadenie nabożeństwo żało+ 
bne za duszę Prezydenta Ś. p. Na» 
rutowicza. Obecni byli przedstae 
wiciele władz wojskowych france 
skich oraz wszystkich narodowo- 
ściowych biur rewindykacyjnych. 


Żyrrenia dla nowego Prezydenta, | 


WILNO, 22 grudnia, (AW). Z po» 
wodu wyboru nowego Prezydentą 
Rzeczypospolitej delegat rządu p, 
Roman -przesłał następującą dee 
peszę: 

„Warszawa. Belweder, Spieszą 
przesiać p. Prezydentowi serdecze 
ne życzenia z powodu powołania 
go na najwyższe słanowisko W 
Rzeczypospolitej, będąc“ przekona» 
nym, iż w tej ciężkiej dla państwą 
chwili doświadczona ręxa p. Pre- 
zydenła potrafi wprowadzić Poł- 
skę na normalną drogę rozwoju I 
Łączę wyrazy głębokie 
czci z zapewnieniem o gotowoś 
wylężenia swoich sił w kierunku 
ugruntowania zasad praworządną+ 
ści na powierzonym mi terenie". 


Sady forgśne w WaTotaWie. 


WARSZAWA, 22 grudnia. (Tef, 
od nasz. koresp.). Na murach mia- 
sta ukazało się rozporządzenie mle 
nisira spraw wewnętrznych, gene 
ała dywizji Sikorskiego o wpro» 
wadzeniu w m. st. Warszawie sq 
dów doraźnych. 

Rozporządzenie wylicza szereg 
przestępstw, podlegających jurys 
dykcji sądów doraźnych, Za grze- 
winienia cięższe” przewidziana jest 
kara śmierci, za lżejsze kara cięże 
kiego więzienia bezierminoweg 
lub leż ma okres nie 1aniejszy © 
8 lat. 


e 
lthwały raty ministrów. 


(PAT). Rada ministrów na po- 
siedzeniu w dniu 21 b. m. pod prze- 
wodniectwem p. min, pracy i opie- 
ki społecznej uchwaliła: 


Sprawy bieżące. 


Rozporządzenie w sprawie roz- 
ciągnięcia na zlemię wileńską mo- 
cy przepisów prawnych, dotyczą- 
cych statystyki; rozporządzenie 
w sprawie rozciągnięcia na ziemię 
wileńską mocy dekretu o organl- 
zacji państwowych urzędów po- 
średnictwa pracy I opieki nad wy- 
chodźcami; wnioski p. min. skar- 
bu o dodatkowy kredyt: a) dla in- 

' stytucji rolniczych, b) na Inwesty= 
cje kolejowe na Q. Śląsku I dla mi- 
(nisterstwa robót publicznych; 
, wnlosek p. min. skarbu © rozsze- 
„rzenie zakresu działania wojew. 
warszawskiej komisji oszczędno- 
I ściowej na komisariat rządu dla m. 
st. Warszawy; rozporządzenie w 
.sprawię podwyższenia podatku od 
| zużycia olejów mineralnych; wnio 
¿sek panów min. spraw  zagrdn. 
i rob. publ, w sprawie świadcze- 
„mia ministerstw spraw wojskK., KO- 
lei żelaza.. poczt i telegr, oraz 
‘spraw wewn. na rzecz kierowni- 
ctwa technicznego granicy wscho- 
"dniej; projekt ustawy w sprawie 
przestrzegania oszczędności przy 
,użyciu środków opałowych w ko- 
"palniach naity: rozporządzenie o 
„rozciągnięciu mocy ustawy o zwali 
czaniu lichwy wojennej na wojew. 
(poznańskie i pomorskie; wniosek 
ip, min, skarbu w sprawie uchwały 
rady ministrów co do ogłoszenia 
Poooaczenia waluty polskiej na 
ląsku; projekt ustawy w 
przedmiocie udzielenia min. skar- 
bu pełnomocnictw do wydawania 
"rozporządzeń w sprawie regulo- 
„wania obrotu pieniężnego z kra- 
‘jami zagranicznemi, oraz obrotu 
fi obcemi. 


jProgram naprawy Rzeczypospol. 


Następnie rada ministrów, pod 
przewodnictwem p. prezesa rady 
ministrów, rozpoczęła wstępne o- 
brady nad programem zasadni- 
czej naprawy Rzeczypospolitej, — 
W tym względzie postanowiono, 
w myśl życzenia Prezydenta Rze- 
czypospolitej odnośnie do sanacji 
'gospodarki finansowej państwa, 
zwołać zebranie wszystkich da- 
tychczasowych ministr. skarbu i 
innych ekspertów. Narówni z go- 
spodarką finansowa postanowiono 
zbadać, czy dotycii czasowa meto- 
da odbudowy kraju przez urzedu i 
urzędników jest celową, oświetlić 
(zasadnicze niedomagania ustawo- 
dawstwa o reformie rolnej, oraz 
poddać rewizji całokształt organi- 
zacji administracji państwowej i 
Jej funkcjonowanie. 


Bojówki endeckie, 


Czytamy w „Naprzodzie*: 
„Jak już powszechnie wiadomo, 
utworzyła „Chjena*, rozgałęzioną 
w całem państwie, tajną organiza- 
cję spiskową, której celem jest 
wykonywanie aktów teroru, wy- 
dawanie wyroków śmierci na nie- 
AE zoóM osobistości i wy- 
anie tych wyroków w =- 
sób skrytobójczy. > 


Deklaracja. 


Kto chce wstapić do tej tajne 
ganizacji faszystów, musi aiz 
pisemną deklarację, w której zo- 
bowlązuje się do ślepego postu- 
szefństwa. Nadesłano nam blankiet 
takiej deklaracji zakopiańskiego 

oła miejscowego tej kamorry — 
mj zi ten opiewa: ; 


a Frzyrzęczenie, 
zyrzekam uroczyścł 
posłuszeństwo uchwałom Zarządy 
Koła Młodzieży Wszechpołskiej 
temu. Aby tedy nie zakłócać dy- 
skusją posiedzenia, marszałek Ra- 
ta] oświadczył, że nie może wnio- 
sku postawić „jeżeli niema nań 
zgody wszystkich stronnictw. 
Chjena zatryumiowala. Nie uda- 
ło się wprawdzie utrącić 
posiedzenia, ale zato 
wniosek o wmurowanie 
Czy trzeba 
wodów z 
endecji i 


tablicy. 
jaskrawszych do- 
wyrodnienia i zdziczenia 
jej wychowanków? 


= 
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GŁOS POLSKI 


Nr. 352 ` 


Min. Skrzyński o sytuacji. Przed Konferencją paryską, 


Apel do całej prasy po!skień. 


(Telefonem od nasz. korespondenta). 


Opracowanie programu obrad. — Nowy plan aljantów 
w sprawie reparacji. — Bawarja a zajścia w Paszsawie, 
Projekt budżetu rzeszy na 1923 rok. 


W dniu wczorajszym minister 
spraw zagranicznych p. Aleksander 
Skrzyński przyjął przedstawicieli 
prasy warszawskiej I koresponden- 
tów pism prowincjonalnych w War- 
szawie dla bliższego zapoznania 
się i nawiązania kontaktu z prasą. 

Minister uprzedził, że tak krót- 
ko pełni swoje obowiązki, że ża- 
dnych informacji narazie o stanie 
spraw polityki zagranicznej udzie- 
lić nie może, chciał jednak wejść 
w kontakt z prasą w tym właśnie 
momencie przełomowym w życiu 
państwowem ł politycznem Polski. 
Z chwilą, kiedy zamknęła się pły- 
ta grobowa nad zwłokami pierw- 
szego Prezydenta Rzeczypospolitej, 
należałoby zamknąć rozdział po- 
czątkowy naszej historji państwo- 
wej po odrodzeniu siedmiu pie- 
częciami milczenia, 

Dwa przemówienia marszałków 
sejmu i senatu, wygłoszone na ża- 
łobnych posiedzeniach izb, winny 
zainicjować nową erę w naszem 
życiu polityczirem, trzeba tylko, 
aby przyszłość była na wysokości 
tych przemówień. 

Daiej zatrzymał się minister 
nieco dłużej na tem, jak reagowa- 
ła zagranica na ostatnie wydarze- 
nia polskie, Oczywiście zarówno 
wśród życzliwych, jak i mniej przy- 


Jaznych, budziło się pytanie, czyj TONDYN, 22 grudnia. (A.W. 


Polska znajdzie w sobie potencję 
państwowo-twórczą. 

Odpowiedzią na to pytanie mo- 
gą być tylko czyny i taka odpo- 
wiedź została już udzieloną przez 
pewńe cnoty obywatelskie, któ- 
rych wyraz czynny zaobserwowali- 
śmy w tych ostatnich dniach: roz- 
waga, spokój, duży stopień bez- 
wiednego może nieraz rozumu sta- 
uu, Te cnoty pozwoliły na to, że 
uiermae wrażenia morderstwa z d. 
16 b. m. pokryte zostały przez 
wrażenia dodatnie szybkiej organi- 
zacji władz państwowych, wyboru 
Prezydenta, całkowitego spokoju i 
skupienia, które panowało w pań- 
stwie. Dzięki tym objawom odpo- 
wiedź na pytanie wyżej postawio- 
ne wypadła raczej przychylnie dla 
Polski. Znalazło to wyraz niewąt- 
pliwie w raportach dypiomatycz- 
nych. 

Na zakończenie minister raz 
jeszcze zwrócił się z apelem do 
całej prasy, a trzeba dodać, że po 
raz pierwszy obecna była nietylko 
prasa polska, ale i cala prasa ży- 
dowska, aby oddziaiywała ona w 
kierunku realizacji programu, za- 
kreślonego w mowach marszał- 
ków. 


Obrady w Lozannie. 


Narady sprzymierzonych w sprawie cieśnin I kapitu- 
lacji. —Harmonja obrad.—Oporne stanowisko sowietów.— 


Starcia grecko-turackie. — Obrady w komisjach. 


LOZANNA, 22 grudnia. 
Lord Curzon, Barrere i Garroni 
zastanawiali się wczoraj wleczo-; 
rem nad sposobem usunięcia ostat 
nich trudnoścł, stojących na prze- 
szkodzie po ukończeniu dyskusji 
nad sprawą cieśnin. Pozatem bada 
no również sprawę systemu kapl- 
tulacji, przyczem sprzymierzeńcy 
zgodzili się zrezygnować z żąda- | 
nia zaprowadzenia w Turcji tego | 
systemu, pod warunkiem wszakże | 
że Turcja zobowiążę się na piśmie | 
Że zaprowadzi m siebie w tym 
przedmiocie ustawę prowizorycz- 
ną, dającą przynajmniej minima 
ne gwarancje dla cudzoziemców. 
Turcy na taką propozycję odpo- 
wiedzieli odmownie. 


LEAFIELD, 22 grudnia, (PAT)— 
„Daily News“, omawiając ogólne 
wyniki narad lozańskich, dochodzi 
do wniosku, że rokowania odby- 
wają się w atmosferze wyjątkowej 
jak na konferencję polityczną. 


HMarmonja nie została anl 
razu w ciągu pieciu tyg- 
dni zakłóconą, pomimo że w 
konferencji bierze udział 9 państw, 
osiadających różne interesy i zgo- 
a odmienne dążenia. 


LEAFIELD, 22 grudnia. (Pat). 
Polradło. Prasa angielska wyraża 
zadowolenie z powodu usunięcia 
sporu w kwestii cieśnin, groziła | 
ona bowiem swego czasu zerwa- | 
niem konferencji lozańskiej. Pis-| 
Ina angielskie wyrażają żal ze 
względu na stanowisko Turcji, 
które utrudnia normalny bieg o-4 
brad, co uwydatnia się w dal- 
szym ciącu w kwestji. kapitulacji. 


WIEDEŃ, 22 grudnia. (Pat). 
„Neue Freie Presse“ donosi, że 
rosyjska delęgacja w Lozannie 
stoi nadal niewzruszenię na sta- 
nowisku, że kwestja cieśnin bynaj 
mniej dotychczas nie została ure- 
gulowana i że również i Rosja mu- 
si w tef sprawie wypowiedzieć | 


sainego [swa opinję. 
utracono i 


| 


Delegacja rosyjska przygeto- 
wuje obecnie nową notę de pre- 
zydjum konferencji. Nota ta hę- 
dzie się domagała, aby w razie, 
gdyby nie istniał zamiar zwołania 
posiedzenia komisji dla sprzwy 
cieśnin, zwołano posiedzenie 


| podkomisji. Bardzo łatwa É 
D 


(Pat).! może też przyjść do konfliktu po- 


między delegacią rosylską a tu- 
recką, 

ponłeważ turcy ujawniają skłon- 

ność do załatwienia ostatecznie 

pozostających jeszcze do rozstrzy 

gnięcia spraw w drodzespoufnych 

pertraktacji z aljantami. 


BERLIN, 22 grudnia, (A. W.) — 
Cziczerin zapytywany przez Kore- 
spondenta „Daily Mail" w Lozan- 
nie, czy w żadnym wypadku nie 
podpisze «mowy lozańskiej, odpo- 


wiedział, że w żaden sposób nczy- 


nić tego nie może. Zdaniem przed- 
stawiciela Rosji, cały sposób pro- 
wadzenia tej konierencji jest aktem 
nieprzyjaznym wobec Rosji. Agre- 
sywna postawa sojuszników wobec 
sowietów utrzymana została przez 
cały czas trwania konferencji. Pó- 
ki ten system będzie trwał, nie wi- 
dzi Cziczerin możliwości zbliżenia, 
szczególnie między Anglją a Rosją. 

Wywiad kończy się przeświad- 
czeniem, że w sprawie żądań Czi- 
czerina, aby państwa europejskie 
uznały sowiety de jure, należy to 
uzależnić od przyjęcia przez Rosję 
warunków, postawionych jej w Ge- 
nui i Hadze, Gdyby sowiety roz- 
sądne te warunki przyjęły, nic nie 
stałoby na przeszkodzie uznania 
sowietów. 


WIEDEŃ, 22 grudnia. (Pat). 
„Neue Freie Presse* donosi z 
Lozanny: W podkomisji dla spraw 
mniejszości narodowych przyszło 
w dniu wczorajszym do gwałtow- 
nego starcia pomiędzy delegacją 
grecką a turecką. Wśród ogólne- 
go wzburzenia posiedzenie odro- 
czono do dzisiaj. 


„Dally Express“ donosi, że jesz- 
cze przed konferencją paryską 
Poinvare I Bonar Law zjadą się w 
celu ustalenia dokładnego progra- 
mu obrad paryskich. 


LONDYN, 22 grudnfa. (Pat). 
Paryski sprawozdawca „Timesa“ 
dowiadvje się, że wymiana zdań 
między rządem francuskim I an- 
glęlskim w sprawie konferencji 
styczniowej prowadzona jest w 
dalszym ciągu. Prowadzi ją ze 
strony Francji ambasador w Lon- 
dynie, który w ubiegłą niedzielę 
odbył w Paryżu konferencję z 
Poincarem. 


BERLIN, 22 grudnia. (A.W.). 
„Berliner Boersen Kurjer“ poda- 
je wiadomość, zaczerpniętą w Lon 
dynie, jakoby sojusznicy mięli za- 
miar wypracować nowy plan, do- 
tyczący przeprowadzenia kwestji 
reparacyjnej. Plan ten polegałby 
na tem, że 


rząd niemiecki zobowłązafby sle 

do obciążenia hypotecznego wszy 

stkich nieruchom. w Niemczech 
do wysokości 25 proa 


Fea.zacją zajątby się bank pañ- 
stwa, listy zastawne zaś zostały- 


by złożore w posladanie państw. 
sojuszniczych. Odsetki zostałyby 
użyte na zakup surowców dla 
przemysłu niemieckiego, częścio= 
wo zaś na amortyzację długów. 
reparacyjnych. 


BERLIN, 22-go grudnia. (Pat). 
Rząd bawarski wobec ostatniej no 
ty w sprawie zajść w Passawie 4 
Ingolsztadzie stol na stanowisku 
dotychczasowem. Mianowicie co 
się tyczy wyrażenia ubolewania z 
powodu tych zajść jest zdanie, że 
ubolewanie to może wyrazić jedv< 
nie rząd Pzeszy. Co do żądania 
ukarania burmistrzów rząd bawar 
ski oświadcza, że ukarać ich nie 
może, gdyż są oni powołani z 
wyborów. 


BERLIN, 22-go grudnia. (Pat). 
Rada związkowa przyjęła na 
wczorajszem posiedzeniu -projekt 
budżetu Rzeszy na rok 1923. Re- 
ferent zaznaczył, że projekt ten 
jest bardzo niedokładny, to jest 
zrozumiałe z powodu ciągłego 
spadku marki niemieckiej. Suma, 
która będzie potrzebna na pokry 
cie wydatków, związanych ze 
spadkiem marki, osiągnięta mia 
być w drodze utworzenia osob- 
nego funduszu wyrównawczego. 
Zaznaczyć należy, że budżet nie- 
miecki poraz pierwszy przekro- 
czył kwotę 1 biljona marek nie- 
mieckich. 


AmerykKa, a sytuacja światowa. 


Wniosek sen. Borah. — Zaprzeczenie, 


LONDYN, 22 grudnia. (PAT). — 
Biuro Reutera donosi z Waszyng- 
tonu, że senator Borah zgłosił w 
senacie wniosek, 
domagający się od prezy- 
denta Hardlnga zwołania 
konferencji wszystkich 
państw dla omówienia sy- 
tuacji światowej i sprawy 

ograniczenia zbrojeń. 

Senator Borah wyraził zapatry* 
wanie, że konferencja taka mogła- 
by doprowadzić do przezwycięże- 
nia tego martwego punktu, na ja- 
kim utknęły rokowania w kwestji 
odszkodowań. 


BERLIN, 22 grudnia, (PAT) — 
Wobec doniesień londyńskich, we- 
dług których Stany Zjednoczone, 
na życzenie pewnego konsorcjum 
handlowego niemieckiego, w po- 
rozumieniu z kanclerzem rzeszy 
nawiązać miały rokowania 
z Frantją i Anglją w spra- 


dla ustalenia odszkodowaw. 
czych zobowiązań niemiec= 
kich, 


biuro Wolfa jest upoważnione z 
miarodajnej strony do oświadcze- 
nia, że ani kanclerz Cuno, ant 


żadna osobistość urzędowa 

nie zwracała się z takim 

wnioskiem do rządu Stanów 
Zjednoczonych. 


PARYŻ, 22 grudnia,  (Pat.). 
Londyński sprawozdawca „Petit. 
Parisien“ donosi: W sprawie po- 
pogłosek o ewentualnej interwen= 
cji Ameryki w sprawie ustalenia 
zobowiązań niemieckich przez. 
komitet bankierów, londyńskie 
koła polityczne ośwladczają, że 
wc E angielski nle otrzymał ża- 
dnej bezpośredniej propozycji w 
tej sprawie od rządu amerykań- 
skiego. W kołach tych utrzymują 
jednak, że propozycja taka oficjal- 
nie wręczona została gabinetom 
francuskiemu i włosklemu. Oba' 
te gabinety miały jednak oświad-| 
czyć, że propozycje są nie do przy 


wie zwołania konferencji |jęcia, 
————0—— 


O romofsko-snwietką konferencję 
pokojową. 


BERLIN, 22 grudnia. (A.W.).— 
Dzienniki francuskię donoszą z Bu- 


karesztu, że rząd sowietów wystą-| 


pił do rządu rumuńskiego z pro- | 
pozycją zwołania pokojowej konfe- | 


iczenie Mussoliniego zapowłada 
|również, że na wypadek zarełe- 
„strowanła traktatu przez ligę naro 
dów, Włochy wystąpiłyby z ligi 


rencji rosyjsko-rumuńskiej, przy- 
jąwszy następującą podstawę: Ro- 
sja uzna aneksję Bessarabji, a wza- 
mian za to Rumunja oficjalnie u- 
zna rząd sowietów i zrzeknie się 
złota z rumuńskiego skarbu pań- 
stwa. Złoto to zostało w roku 1916 
przewiezione do Rosji. 

Dzienniki francuskie twierdzą, 


że w miarodajnych sferach projek. | -Berliner Zeitung am Miltag" de 


skich odnoszą się do tego projek- 


wanie tego traktatu przez ligę na- 
rodów bez uprzedniego porozu- 
mienia się z konsultą. Rząd włoa 
skl uważałby takle postąpienie za 
fakt nieprzyjazny dla Włoch I za 
dowód nieufności wobec oświade 
czenia, złożonego przez Mussot< 
ni'ego w sprawie wykonania trak- 
tatu z Rapallo. Wspomnianiy ko- 
respondent dodaje jeszcze, że ot6- 


Echa zamaha na Harlem. 
BERLIN, 22 grudnia. (PAT), —— 


LOZANNA, 22 grudnia. (PAT). tu przychylnie i że. pertraktacje nosi, że adwokat Hardena przed- 
stawił trybunałowi rzeszy wniosek 
rewizji procesu przeciw sprawcom 
zamachu na Hardena, 


Podkomisja druga komisji pra- 
wniczej zajmowała się wczoraj spra- 
wą położenia osób prawnych Tur- 
cji. Aljanci zrzekli się uprzywile- 
jowanego stanowiska dla tych osób 
w sprawie opodatkowania. W kwe- 
stji jurysdykcji porczumienia jesz- 
cze nie osiągnięto: 


Deanie Utay de joe, 


przygotowawcze już się rozpoczęły. 


Włochy pzzetiwką taktaloni w 
Rapallo. 


BIAŁOGRÓD, 28 yrudnia. (Pat) 


Dziennik „ITribuna”, wychodzący 
w Bilalogrodzie, ogłasza telegram 
swego korespondenta z Rzymu, 
weding którego rząd włoski miał 


PARYŻ, 22 grudnia. (A. W.)— |dać do zrozumienia przez swego 


Dria 22 b. m. Litwa zosta- 
ła przez radę ambasado- 


sów MRDA da jureej 


inowego przedstawiciela w Bia- 
ogrodzie, że wyrzekłby sis trak- 


tatu w Rapallo, gdyby rząd jugo | j 


JEDNA KOBIETA 
DWIE KOBIETY 
TRZY KOBIETY 


no świętach opanują Łódź! 
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v 


JAN PAPINI 


STAJNIA. 


—(J— 
(Z cykłu. „Dzieje Chrystusa") 


Jezus urodził się w Stajni, 

Stajnia, prawdziwa Stajnia, nie 
jest to wesoły, lekki portyk, jaki 
malarze chrześcijańscy zwykli bu- 
dować Synowi Dawidowemu, jak- 
gdyby zawstydzeni, że ich Bóg le- 
żał .w nędzy 1 w brudzie. | nie 
jest to owa stajenka gipsowa, jaką 

armelkowa wyobraźnia plastyków 

stworzyła w nowszych czasach; 
stajenka schludna i wykwintna, mi- 
ła w kolorze, ze żłobkiem wybor- 
nie urządzonym ipełnym wdzięku, 
z Osiołkiem wniębowziętym po 
jednej, Wołem namaszczonym po 
drugiej stronie, z Aniołami na da- 
chu, Pryda w wieńce, z fi- 
gurkami Królów w  płaszczach i 
Pasterzy w kapturach, klęczącemi 
u progu, To może być snem foz- 
marzonych oczu kleryka, luksusem 
proboszcza, zabawką dziecka, „wy 
prorokowaną gospodą* Aleksandra 
Manzoniego, ale nie jest to, na- 
prawdę, Stajnia, w której urodził 
się Jezus. 

Stajnia, Stajnia rze ista, jest 
to Dom Bydląt, więzienie Bydląt, 
pescujących dla Człowieka. Staro- 
żykaa uboga Stajnia krajów staro- 
_ żymrychn, krajów ubogich, kraju Je- 
zusa, nie Jest to Loża z kolumna: 
mi i kapitelami;, nie ni to nauko- 
wo urządzona masztalernia nowo. 
czesnych bogaczy, ani też elegancka 
szopka z wigilji Bożego Narodze- 
nia. EE, prons e ścia- 
ny, to podłoga pokryta mierzwą, 
dach, belki i deski. Prawdziwa 
Stajnia jest ciemna, paskudna, smro- 
dliwa: czysty w niej bywa tylko 
źłób, w który gospodarz kładzie 
siano i sypie zboże. 

Łąki wiosenne, świeże w jas- 
rych porankach, falujące za wia- 
trem, złote słońcem, rosiste, wonne, 
wysokie liście cienkie; padły pod 
sierpem piękne kielichy kwietne: 
białe, czerwone, żółte, modre, 
Wszystko zwiędło, uschło, przybra- 
ło blady i jednostajny kolor siana. 
Woły A do domu umarłą 
przyodziewę Maja i Czerwca. 

Teraz te trawy i te kwiaty, te 
trawy wysuszoge, te kwiaty wciąż 
jeszcze pachnące, znajdują się tu, 
w Źłobie, złożone na pokarm dla 
Niewolników Człowieka.  Bydlęta 
chwytają je zwolna wielkiemi czar- 
nemi wargami, a po pewnym cza- 
sie kwitnąca ongi łąka wraca znów 
na światło, zmieniona w nawóz 
wilgotny na podścielisku słomy. 

Tak wygląda prawdziwa Stajnia, 
w której był porodzon Jezus. 

Miejsce, najniechlujniejsze w 
świecie, było pierwsz komnatą 
jedynego człowieka ystego z 
pośród zrodzonych przez kobietę. 
Syn wj zda który miał być 
FF przez Bydlęta, zwące się 


Opowieść zimowa. 


o mae 


Wszystkie witryny księgarskie 
zrają kolorami, mienią się od okta- 
dek barwnych I małowanek jaskra 
wych: klechdy! bajki! bardzo dzi- 
wne powieści! Rok do roku starsi 
panowie, przeważnie kabotyni Il- 
teraccy, siadają mocno na drew- 
nianych stołkach, wysilają spar- 
ciale mózgownice I łżą bezczelnie 
— planowo I świadomie — układa= 
jąc powiastki d'a naszych Milusiń- 
skich, dla dzieci. Księgarze | na- 
kladcy płaca im za to grubsze ho- 
norarja i drukują te brednie w spe- 
cjalnych ozdobnych tomikach — 
jakadvby nie dość było kłamstw 
przez dwanaście pozostałych mie- 
siecy i łakedyby trzeba je było w 
pocie czoła obmyślać, z palca wy= 
BYSAĆ. ; 

Jak zžwsšze, tak Itu sami nie 
wiemv. co posiadamy. Dlaczego 
nikt nie stegnie do roczników „Rze 


wyda w wytwornej szacie ksłąż- | hańblona u nas Prawda ma teź pex: wać. 


| 


szmok galicyjski | chuligan rosyj- 


Nie ż przypadku Jezus przyszedł | 
na świat w Stajni. Czyliż Swiat 
nie jest olbrzymią Stajnią, w któ- 
rej ludzie żrą i gnoją? Czyż rzeczy 
najpiękniejszych, najczystszych, 
najbardziej boskich, wskutek pie- 
kielnej jakiejś aichemji, nie zamie- 
niają w kał? Poczem rozciągają się 
na stosie mierzwy i zowią to „u- 
żywaniem życia". 

tymczaso- 


Na ziemi, w owym 
wym chlewie, w którym żadne 
aromaty pokonać nie zdołają gno- 
jowiska, zjawił się pewnej nocy 
Jezus, porodzony przez Dziewicę 
bez zmazy, nie mając innej broni, 
oprócz Niewinności. 


WÓŁ i OSIEŁ. 


Nie ludzie, ale zwierzęta odda- 
ły pierwszy pokłon Jezusowi. 

Śród ludzi szukał prostaków; 
między prostakami — dzieci; od 
dzieci prostsze i łagodniejsze przy- 
jęły go Zwierzęta domowe. Jak- 


Tragiczny poeta tych“ ustęp zachwycający 1 
{e 


W niespełna rok po śmierci Ta- 
deusza Rittnera, ukazuje się osta- 
tnia ego powieść „Drzwi zamknię= 
te". (Warszawa 1922, instytut wy- 
dawniczy „Bibljoteka Polska“), — 
Jest to jakgdyby głos z za grobu, 
spokojny, prosty, pełen słodyczy I 
mistycznej zadumy. Rittner opo- 
włada siebie, swoje dzłeciństwo, 
czas chłopięcy i młodzieńczy, 
wiek męski — „więk klęski", — 
Książkę czyta się ak najintymniej- 
szą spowiedź człowieka, który, 
skończywszy obrachunki z ży- 
cłem, chroniony już przed atakiem 
współczesności i zwykle błędną a- 
nalizą dnia dzisiejszego, zabiera 
głos, aby sobie I drugim wyjaśnić 
treść i istotę własnego życia, 

Napewno w Żadnej swej powie 
ści ani w dramacie Rittner nie był 
tak bardzo i tak naprawdę poetą. 
Opowieści o sobie samym, ujęte w 
rozdziały o tytułach dziecięcych, 
sprawiają wrażenie fragmentów z 


kolwiek pokorne, jakkolwiek w|ewangelji egzotycznej, przykła- 


służbie będące u istot słabszych 1 
okrutniejszych od siebie, Osieł i 
Wół widywały wielekroć przed $o- 
bą pobożnie klękające tłumy, Sam 
lud Jeznsa, lud Jehowy, święty lud 
przez Jehowę z niewoli egipskiej 
wyprowadzony, gdy go Pasterz na 
pustyni zostawił, aby wstąpić na 
rozmowę z Przedwiecznym, zmusił 
Arona, aby mu uczynił Cielca Zło- 
tego, któremuby się kłaniał. 


Osieł był poświęcony w Grecji 
Aresowi, Dionizosowi, Apollinowi 
Hyperborejskiemu, Oślica Ballaa- 
ma ocaliła swemi słowy proroka, 
mędrsza nad mędrce; Ochos, król 
= stawił Osła w Świątyni Phta 

rozkazał bić przed nim pokłony. 


Ne niewiele lat przed narodze- 
niem Chrystusa przyszły monarcha 
jego, Oktawjan, see poe ku swe 
flocie, w przeddzień bitwy p 
Actium, spotkał człowieka, który 
wiódł osła. Osieł ten miał imię 
Nikon, to jest Zwycięski; po bit- 
wie, cezar kazał wystawić w świą- 
tyni odlanego w bronzie osła, na 
pamiątkę zwycięstwa, 


Królowie i Narody kłaniali się 
dotąd Wołom tudzież Osłom. Byli 


to Królowie Ziemi, Narody rozko-|którym marzyło się długo, 


chane w Materji. Ale Jezus uro- 
dził się nie na to, aby królować 
na ziemi, aby kochać  Materję. 
Wraz z nim skończy się wielbienie 
Zwierzęcia, słabość Arona, zabo» 
bon Augusta, Zabiją go Zwierzę: 
ta jerozolimskie, ale tymczasem 
nieme stworzenia betleenrskie o- 
grzewają go swoim oddechem. Gdy 
ezus bę a aagy ma ostatnią Pa- 
schę, do miasta Smierci, wjeżdżać 
w nie będzie na oślicy, e jest 
on większym od Balaama proro- 
kiem, który przyszedł, aby zbawić 
(wszystkich ludzi, nie zaś tylko Ły- 
dów, i który nie zawróci z drogi, 
chociaż wszystkie muły Jerozolimy 
ryczeć będą przeciw niemu. 


Przełożył z włoskiego 
Wincenty Rzymowski. 


ski opanowali Warszawę”? 


W środowisku, w którem płotka 
jest codzienną strawą czytelnika, 
w którem kłamstwo sączy się bez 
przerwy z „najpoważniejszych* 
organów prasy „konserwatyw= 
nej”, w którem jawne brednie, po- 
tworne łgarstwa doprowadzają 
mózgi do wrzenia, szału I zbrodni 
— tworzenie specjalnych bajek 
dla dzieci jest zabawą nieprzyzwo 
itą i zbyteczną. Czem u djaska, je- 
żeli nie dziecinną bajdą były wa- 


sze artykuły wstępne, panowie? | 
Czem zabiliście jednego z nardziel | 


niejszych ludzi, jakich ten kraj 
wydał? Czem rozdęliście do roz- 
miarów bobatera kaniowskiego 
pewnego nudziarza, herbu Wcze- 
le, Zagłobę o nazwisku niemiec- 
klem, o fałszyści! 


Sądzę, że byłoby fgraszką zna- | daj 


cznie właściw$szą, gdybyście przy 


dów z duchowej krucjaty dziecię- 
cej, która zakończyła się — bo za- 
kończyć musiała — klęską życio= 
wą poezji I otwarciem „zamknię- 
tych drzwi“ przez błogosławioną 
rękę śmierci. 

Na tle tej powieści — jedynej 
książki Rittnera — zrozumieć mo- 
źna wszystkie jego Inne prace, 
wszystkie załamania, próby fanta- 
styczne metafory, smutne kome- 
dje groteskowe i bolesny grymas 
uśmiechu, z jakim towarzyszył za 
wsze tragedjom dnia codziennego. 

Rittner mie był człowiekiem 
ani wielkich ideji, ani wielkiego 
rozmachu. Nie palił się w ego du- 
szy święty płomień apostołów, 
męczenników I obrazoburców. Od 
zarania swej młodości stanął na 
marginesie życia. Żył w sobie, a 
świat ptaczający transponował na 


najbardziej osobistą zadumę I za-; 


myślenia. Pisanie bajek I fantasty- 
cznych opowieści było formą u- 
cleczki ód realności życia. Wszyst 
ko, co czynił w świecie społecz- 
nym dokonywało się akgdyby po- 
za nim, poza jego wolą I świado- 
mością. Życie było dla niego poko- 
jem „o zamkniętych drzwiach", w 
ciągle, 
aż do śmierci, aby doczekać się 
wyzwolin | cudu otwarcia. A gdy 
przyszła chwila ciężkiej próby, 
konieczności decyzji, mus zdoby- 
cia się na rzeczywistość postano- 
wienia, duchowość Rittnera ule- 
gała dziwnemu rozdwojenłu, — 


Ò- 
rywający w swej prostocie. Mto- 
dy Adaś — bohater powieści — 
postarzał się, ożenił, został w vż- 
szym urzędnikiem ministerialnym 
w Wiedniu, dzięki protekcji wpły- 
wowego przyjaciela. Przychodzi 
do niego jeden z kolegów biuro- 
wych I szkolnych, któremu gro- 
zi przeniesienie do innego miasta 
z prośbą o interwencję, 
„Pomyśłę nad tem“ — odpo- 
wiedziałem wstrząśnięty do głębi 
jego opowiadaniem. A kiedy od- 
szedł zacząłem myśleć: Moi naj- 
bliżsi znajomi byll czarnoksiężni- 
kami, kalifami, wezyrami.. Nie, 
najlepiejby było, żebym nie po- 
trzebował żadnej obcej pomocy, 
tylko sam rozporządzał jakimś ta- 
jemniczym środkiem. Środek ten 
musiałby ny mały, jak guzik lub 
scyzoryk. Mogłoby to być naprzy 
kład pudełęczko z zapałkami, Za 
pałki miałyby różnokolorowe 
główki, a każda z nich oznacza- 
łaby jakieś życzenie, któreby się 
spełniło. Tak to byłoby najlepsze. 
Taki byłem skromny I tak poprze 
stawałem na małem, że spaliłem 
dotychczas tylko cztery zapałki. 
Najpierw, życzyłem sobie możno- 
o KOZANNĄ różnych postaci 


Któżby w tych cudownie pró- 
stych rozmyślanłach wysokiego 
urzędnika ministerjalnego nie od- 
nalazł swoich własnych, najbar= 
dziej ukrytych preaiya wczesne- 
go dzieciństwa? Rittner żył w 
tym świecie zaczarowanym a 
do końca. Znał wartości innych 
światów, ale wolał swój; wyboru 
dokonał świadomie, chociaż na- 
pewno nie mógł inaczej. W tej 
właśnie cudowności życia dojrza 
łego twórcy tkwi jego wyjątko- 
wość I egzotyczne piękno. Ale 
piękno to było osnute cieniem 
glęboklego tragizmu. Poeta o du- 
szy I odczuwaniu dziecka, obar- 
czony jest natwardszym obowiąz 
kiem człowieka społecznego. Nie 
było żadnego pomostu między 
jednym a drugim. Wielki mur, 
stcjący naprzeciw biurowego o- 
kna, urastał do symbolu upiornej 
zmory. 


„Na zewnątrz prowadziliśmy 
życie porządnych ludzi. Głównie 
ze względu na naszą sluzę, A słu- 
zę trzymaliśmy złównie ze wzgię 
du na naszych krewnych. Musie- 
liśmy ciągle mieszkać w jednem 
miejscu, mieć mieszkanie z wła- 
snemi meblami I jadać trzy razy 
na dzień. Także z powodu mej 


Wszystko, co w niej było łstotne,|posady. A posadę mialem znowu 


żywe I drgające, czekało cudu, — 
a wszystko, co było zmechanizo- 
wane, oswojone, towarzyskie i 
bezwolne, oddawało się pod opie- 
kę możnych przyjaciół, towarzy= 
szy, kochającej kobiety i środo- 
wiska. 

Rittner nigdy nie przestał rea- 
gować na życie sentymentem 
dziecka, — o którem mówi ewen- 
gelja, że jego est królestwo nie- 
bieskle. 

Jest w „Drzwiach Zamknię- 


jak stary lekarz, laureat Nobla, ze- 
sztywniałemi od zimna palcami 
raz jeszcze ustawła w pracowni 
zardzewiałe mikroskopy, aby — 
nim straszna śmierć z głodu I wy- 
cieńczenia oczy mu zamknie na 
zawsze — sprawdzić obserwacje 
z lat ostatnich... W jego suchych 
cyfrach i obliczeniach więcej jest 
napewno porywającej poezji, niż 
w waszych patetycznych głupko- 
watych łgarstwach pseudopatrjo- 
tycznych. 

Obawiam się tylko, że u nås 
prawdy nikt już pisać nie umie I 
że, gdyby nakładcy mój projekt 


głównie ze względu na jedzenie | 
mieszkanie — ale mimo to nie tra 
ciliśmy nadzieji na przyszłą wol- 
ność!.. Cisszyliśmy się ta 
wypowiedzianie na myśl o przy- 
szłej wolności i o wielkiej zmia- 
nie w naszem życiu — że już ra- 
no nieraz intonowaliśmy donośny 
śpiew w łóżku”. 

Wielka zmiana przyszła. Przy- 
szłą ze śmiercią, o której pisze au- 
tor w ostatnim rozdziale „drzwi 
otwierają się", jakby o obserwo- 


— Pytacie mnie, kochane, dro- 
gle jasnowłose dzlateczki moje, z 
jakiego kraju pochodzą karawania 
rze? A jest za siódmą górą I nad 
siódmą rzeką, daleko stąd, daleko, 
miasto duże, brukowane, a głupie, 
i tam właśnie karawaniarze mie- 
szkają. Pirogów lamowanych nie 
noszą, po ulicach się włóczą, jak 
zwyczajni ludzie, tylko że śmiać 
sle nle potrafią i zamiast „dzień 
dobry“ mówią- sobie nawzajem 
„tyżydu“, a zamiast „dowidzenia“ 
— „tyżydzie”, | ciągle są czegoś 
smntni | wódkę aż do ożępienia pi- 
ją, pod ścianami się ukradkiem 


przyjęli I odcedzili przez jakieś si- | przemykają I lamenty dziwne za- 


wszystkie niecne brednie I nik- 
czemne bzdury — z drukowanego 
słowa zostałaby nam — w współ- 
czesnej prasie i literaturze — je- 


wodzą „oj dana — laboga — kaf- 
dany — pożary — bij źyda — nié» 
bożę — oj, Jasieńku máj“. 

I przyszła raz do ich kraju do- 


dynie tabłiczka mnożenia która się| bra wróżka Í powiada „czemu smu 


na podarunek gwiazdkowy nie na- 


aje. 
Z punktu zaś widzenia fachowe- 


‘tni jesteście, karawanłarze?" — 


Ramionami ruszyli, w pierś odde- 
chu nabrali, jeden z drugim tak 


najmniej raz na rok koło Bożezo go — przyznać muszę, że łatwi”i rzecze ponuro: oj, wróg straszny 
Narodzenia, zamiast płodzić ba-| jest snuć „z głowy” tasiemce bajt: nas gniecie, oj, wolności nam trze- 
śnie fantastyczne, spróbowali mó- plotek, blag i oszczerstw, niż'rze- ba, oj dostępu do morza, oj ięzy- 
czynospolitej "wugroszowej” i nie | wić prawdę. Ostatecznie — ta po- telnie a uczciwie prawdą wojo- ke naszego poza linję Curavna". 


To też sam — gdybym miał 


!Aż dobrej wróżce włos od tych 


niey „Mały Stroński'* z Ilustracja= | wien urok: z historji wiadomo, że | talent i-wydawcę starszych moich | skarg poblelał, a że kobiety niechę 
mi Gustawa Dore, albo zbiorku |najlepsi ludzie życie jej nieśli w kolegów — zasiadłbym sobie w tnie siwieją, maclinęła w ie pedy 
„Moje przygody w teatrze pol- ofierze. W rieknej smutnej książ-, dniu wigilijiym w gronie jasnowło ródźdżką czarodziejską. I natych- 
skim, czyt! polowame na szyfma- ce (H. Qi. Wellsa o Rosji współcze- sych nedraków i takąbym im na- nilast zakotłowuło się na świecie, 


nv. orowiedział Staś Pieńkow- 


'snej najpiękniejszą kartą jest opis przykład historię--po trzy tys/Ą<:;straszrie. Ten tego obił, ów tezo 


ski“? Dlaczego “ikt nis opracuje „domu uczonych". Nie można czy- ce marek od wiersza — opowie- dont, obydwaj spuchl,. wpadli do 
wierszya lugeudy © sem „Jakstać bez wzruszenia rsiacji © tem, | dział. : 


itua (rzacicza, A kiedy się raz- 


nie- | k 


z 

wa przez siebie teraźniejszo- 
c 

Dziwnie skonstruowana i zame 
knięta w sobie jest ta powieść. A 
tragiczna przez to, że serce poety - 
zamknięte i zamurowane w czte= 
rech ścianach „ciemnego pokoju 
życia”, marząc o wolności, nig 
wiedziało, że pragnie śmierci. — 
Dziecięca dusza Rittnera nie zna< 
lazłe wyjścia na stromą drogę żyw 
cia. À 


Otwarcie drzwi „przy akompa« 
niamencie księdza z Panem Bo= 
giem“ staje się tragiczną konsek« 
wencją takiej psychiki, Poezja Tw 
Rittnera była tylko refleksyjna P 
kentemplacyjna. Ale to „tylko“ 
obejmowało tak subtelne i głębo= 
kie dziedziny, że „Drzwi zamknięs 
te'—książka z tych dziedzin wy= 
snuta zapewni autorowi jedno s 
naczelnych miejsc w naszej litera< 
turze poetyckiej. Bo najprostsze 
słowo poety jest najbliższe arty= 
stycznej prawdy. : 


Emil Brelter. 


Bamilwy eforat Clanfa Fandrea, 


«ao (} o 4 


Bruksela, 9 grudnia, | 


Claude Farrere urządził tu w só 
botę konferencję. Farrere, który 
kocha turków przemawiał w ten 
sposób, że wzbudził żywe nieza- 
dowolenie audytorjum. 


Farrere, który wrócił niedaw= 


ż|no z podróży po Turcji, oświad- 


czył, że Turcja jest wprowadzoną 
w błąd ofiarą i że jedynie odpo= 
wiedzialnym za aljans z Niemcamł 
jest rząd młodoturecki. Dodał 
przytem, że podczas wojny -bał« 
kańskiej opinia publiczna Francji 
w dotkliwy sposób uraziła god- 
ność narodu tureckiego. 

Następnie referent wspomniał 
o wypadkach roku 1914 | dowo- 
dził, że Turcji została wymówioe 
na wojna. 

— Nieprawda — krzyknął ktoś 
z publiczności — to Turcja wytnó- 
wiła wojnę Francji! 

Farrere obstawał przy tem, ż6 
Turcja była wtedy oflarą podstęp 
nej polityki Anglii. 

— To fałsz — zawołał znów 
jakiś głos — protestuję w imieniu 
ligi byłych żołnierzy! 

Nastąpiło zamieszanie. Wezwae 
no pollcję, która umożliwiła refe- 
rentowi dokończenie odczytu. 

Podczas dalszych wywodów 
swych Farrere twierdził, że ta 
grecy podpalili Smyrne. 

— Pan kłamie! — krzyknął 
znów ktoś z audytorjum. 

Farrere zakończył swą konfe- 
rencję nawołując do zgody | po- 


oju. r 
Przy wyjściu zaszło znów kilka 
przykrych incydentów. 


t Czytajcie 
„Kurjer Wieczorny” 


jaśniło cokolwiek i słonko z za 
chmur wyjrzało — patrzą karas 
| waniarze, gwałtu rety, więcej dos 
stali, niż się spodziewali, więcej 
połknęli, niźli sami chcieli! Dobra 
wróżka nie żałowała niczego, cał 
kupę podarków Im zniosła: I gda 
ski złociste, I śląski bogate, I Iltwy, 
I żźmudzkie, i wilna, 1 Iwowy, ł 
niemce rudawe I żydy brodate, ł 
góry, I sloła, jezlora 1 morza — 
macie, cieszcie się. Miast pozrze* 
by świętować, msze żałobne ode 
prawiać a lamenty ponure chram- 
liwie- wykrzykiwać — Idźcie se, 
dobrzy ludzie, w pochodzie wesele 
nym przez miasto umajone. I zbłe* 
gli się do kupy karawaniarze, czar 
ne płaszcze przywdzieli, gromnłe 
ce dymiące zapalili swoim zwy« 
czajem. — Cieszmy się — mówi 
głupi Kuba do strońskiego Jana. — 
Cieszmy się — prawi stroński J 
do głupiego Kuby. 


I to mówląc na miasto z dziką 
pleśnią wylegli I takie świństwe 
straszne zrobili, że wam tego, dzia 
teczki moje, onowiedzieć nto moe 
ge, bo na to słów w ubogim języ” 
ku ludzkim niema. 


A dobra, przedwcześnie os! wła 
ła wróżka w kraje dalekie, splus 
nąwszy, odeszła. Ale długo, długa 
jeszcze potem łzy jej przeczyste 
lpo policzkach rumianych ciskły. 


„Nasz odcinek. 


Redakcja „Głosu Polskiego*, 
dażąc wytrwale do postawienia 
dziennika na możliwie najwyż- 
szym poziomie i doskonalenia 
jego treści, zdołała pozyskać 
obecnie od jednego z najwię- 

i kszych współczesnych pisarzy 
polskich 


Stanisława Przybysze- 
wskiego 

nową Jego, dotychczas nigdzie 

jeszcze nie drukowaną, powieść 

pod tyt. 


Il regno doloroso. 


Slowy temi nazywa Dante 
Królestwo Szatana, Królestwo 
rozpaczy i cierpień. Stanisław 
Przybyszewski określa zaś nie- 
mi upiorną i bolesną tragedję 
czarownic, tych strasznych dzie- 
ci szatana, które za miłość swą 
do szatańskiego Ojca srogo po- 
kutować muszą. W treść po- 
wieści tej, wpleciony - jest ol- 
brzymi pioces, który miał miej- 
sce w północnej Hiszpanii, w 
baskijskich prowincjach, zakoń- 
czony  straszliwem aufo-da-te, 
którego oliarą padło około 300 
czarownic. Proces ten, nawskroś 
autentyczny pod względem hi- 
storycznym, zrekonstruowany 
został przez wielkiego pisarza 
na podsławie 15-letnich prawie 
studjów Jego w dziedzinie o- 
kulty zmu, 


Il regno doloroso 


przez swą niezwykle interesu- 
jacą treść, oraz arcybogaty i 
piękny, właściwy wszystkim 
dziełom Stanisława Przybysze- 
wskiego, język stanowić będzie 
bezwzględnie jedną z najwięk- 
szych rewelacji w  współcze- 
snej literaturze polskiej. ; 

Nie wątpimy. też, że Czytel- 
nicy masi z usprawiedliwionem 
zaciekawieniem śledzić będą 
treść tego mowego dziela je- 
dnego z największych pisarzy 
polskich, którego 


druk w odcinku „Gło- 
su Polskiego” 


rozpocznie się w pierwszych|y 


dniach stycznia roku  przysz= 
łego. s 


Kto odg 


E 
EMIL BREITER. 


Polityka Polski 
_niepodleglej. 
Stanisława Bukowieckiego. 


Szkic programu. 1922 War- 
szawa:. Tow. Wyd. lgnis. 


11. 


Zasadniczy program państwo- 
wo - twórczy musi być przystoso- 
warny do wewnętrznej siły pań- 
stwa, do międzynarodowego po- 
Tożenia i ogólnych prądów gospo- 
darczo - społecznych, panujących 
ta Świecie. 

Autor podkreśla zupełnie słusz- 
nie. że tak zwana antarxia - sa- 
mowystarczalność państwa pod 
wzgledem społecznym i ideowym 
— Jest fikcją. Ale równie niemożli- 


CATALE MENDES; 
Poeta i perla. 


—Qr= 
Bajda. 
I. 


Gdy kiedyś nad brzegiem stru- 
myka, na kwiecistej, pokrytej bry- 
lantową rosą, łące stanęła przede- 
mną wróżka złotowłosa i urocza, 
różane jej palte podały mi perłę. 
Perła ta była tak piękna, tak do- 
skonała, jak tylko doskonałemi 
mogą być perły wróżek. 

Różane jej palce podały mi per- 
ilẹ, a purpurowe usta rzekły: 
| . — Wśród lydzi istnieje mniema 
inie, że perły rodzą się w muszli. 

ale nie wierz temu! Perły, to łzy, 

które spadają w morze, Łzy te spa 
„dają z oczu małych dziewczynek, 
które po śmierci dostały się do 
nieba. Łzy te spadają z ich oczu 
„gdy św. Gudula i św, Weronika, 
wychowawczynie i patronki mło- 
dzieży, gniewają się na małe 
dziewczynki, które miast śpiewu 
i modlitwy, zabłąkały się na ob- 
szernych przestworzach mlecznej 
drogi. 

— Domyślałem się tego odda- 
wna, ' 

— Zreszta — ciągnęła wróżka 
— nie o to chodzi. Przyjrzyj się 
tej perle, jest ona najczstsza, naj- 
doskonalsza, jaką kiedykolwiek o- 
czy śmiertelnego człowieka ogla- 
dały. Żaden poeta nie znajdzie 
słów, które dokładnie oddałyby 
doskonałość tej perły! 

-- Dzięki ci, urocza wróżko, za 
ten podarek! 

— Jestem pewna, że wdzięcz- 
nosć twoja będzie dozgonna, gdyż 
perła ta posiada cudowną wła- 
sność spełniania twych życzeń. — 
Gdy rozkażesz, perłą ta przybie- 
rze postać twego marzenia i po- 
stać ta będzie doskonała tak, jak 
doskonała jest perła, z której po- 
wstanie. Rozkazuj; gdy zechcesz, 
bedzie ona gwiazdą tak promien- 
ną, jaką nie była dotychczas żadna 
z gwiazd firmamentu. ` 

— Ach — wykrzyknąłem w za- 
chwyceniu, — pragiąlbym by by- 
la... f 

— Kobietą? — przerwała mi 
wróżka, — spodziewałam się tego, 
poeto, gdyż wiadomo mi, że nale- 
żyvsz do tych, którzy wielbią piek- 
ne usta i rezkoszne piersi kobiece. 
Namyśl się, byś nie żałował wybo- 
ru swego, namyśl się, a nocne ma- 
rzenia twoje niech ci wskażą dro- 
gedo sstzęścia. Jutro wysłucham 
twvch życzeń, poeto! 

m Jesteś zachwvcającą, wróż- 

o! 
--- 130 jutra. poeto! 
De intro, wróżko! 


| Z 


mm” Świata PW 


GŁOS POLSKI 


IL. 


Powłedziewszy prawdę, byłem 
zupełnie pewnv, że noc w niczem 
nie zmieni mych życzeń! Bo gd 
najpicknielsza perła stanie się naj- 
piekniejszą kobietą, czyż nie było- 
by to dla mnie nieocenionym skar- 
bem? Oto więc serce me wzięło w 


posiadanie zachwycenie, które on-' 


gi uczyniło, że wszystkie róże G- 
twarły swe kielichy, że począł się 
dzień, że zajaśniała modra toń, 
morska, gdy uniósłszy się z piany 
wód po faz pierwszy dotknęła 
ai swą boską stopą — Afro= 
yta 

Marzyłem, że ujrzę, że posiądę 
od tak dawna oczekiwaną boginię 
piekria, doskonałą istotę, która na- 
tchnęła Fidjasza i Kleomenesa. 


Marzyłem, że Świetlane jej czolo 
pochyli się nademną, że purpura 
ust jęi będzie należała do mnie, że 
pierś jej będzie oddychała na mej 
piersi, że doznam wszystkiego 
szczęścia i wszystkiej radości. 

W tej chwili kochanka ma opar- 
ła ramię swe na mej piersi i usta 
jej zbliżyły się do ust moich. Nie- 
stety, iakżeż piękną jest ona, moja 
K henha'  L2vż kobietaera, 
może piękniejsza od niej, będzie 
również zachwycająca? Czyż dla 
obcej jakiejś doskonałości mam 
wyrzec Się mej niedoskonałej, a 
tak uwielbianej kochanki? 

Zresztą przyznam, że na prze- 
kór wszystkim dawnym i przy- 
szłym kóchankom, którzy ciągną 
za sobą zwycięski rydwan miło- 
ści — nie lubię zmian... nie lubię 
zdrad... 

Jakże byłoby pięknie mieszkać 
w pałacu, którego marmurowe 
ściany i smukłe kolumny byłyby 
tak doskonałe, jak doskonałą tyl- 
ko perła dobrotliwej wróżki być 
mogła? Gdyby pałac ten otoczyć 
czarodziejskim ogrodem i szme- 
rem srebrzystych wodospadów? 
Gdyby uczynić z niego jes toes 
włości? Gdybym zmienił perłę w 
rumaka szybkiego, jak wichzr pu- 


styni, o grzywie pełnej blasków, į 


tumaka, który nióstby mnie przez 
państwo mych snów ? 


- — Czy nigdy nie nomvślisz, żeś 
źle wykorzystał mój dar? 

— Nigdy. 
` — Mów więc! — rzekła wróż- 
ka — cóż mam uczynić z perły tej, 
która w każdej postaci będzie je- 
dnakowo doskonałą? 

— Poemat — odrzekłem. 


(Tłumaczyła €E, S.) 


Dwaj gentlemani. 


EE z 


Noc. — Elegancki gabinet. — Okno na 
ogród otwarte. — Przez okno wchodzi 
ciemna postać 1 kieruje się w stronę 
biurka. — Nagle pokój zostaje oświetlo» 
ny, — We drzwalch staje gospodarz z 
rewolwerem w ręku. — Oświetla on in- 
truza, który jest dobrze ubranym intell- 
gentem. 


Intruz niemile zdziwiony: — 
Przepraszam, ja, ja — tu zapewne 
zaszło jakieś nieporozumienie... 

Gospodarz: — Jestem tego sa~- 
mego zdania. 

Intruz; — Przępraszam, pan tu 
chyba. mieszka? 

Gospodarz: — Mieszkam, ałe co 
pan tu robi? 

Intruz: — No, właśnie... to jest... 
myślałem... pan nie uwierzy za- 
pewne, ale była to nomyłka! 

Gospodarz: — Pan zapewne po- 
mylił się w adresie? 

Intruz: — Właśnie. Pragnąłem... 
Ale nie będę sie starał obiaśniać 
panu, gdyż obawiam się, że pan 
nie uwierzy. Nie wiedziałem, że 
się tu znajdę, gdyż śpieszyłem do 
innego domu i w innym zupełnie 
celu. 

Gospodarz: — Pan pragnąłby, 
zdaję się, uchodzić za kochanka, 
który się pomylił w drzwiach? 

Intruz: — Miałem pana za gen- 
tlemana. 

Gospodarz: — Dziękuję, a pan 
jest zapewne jednym z tych zło- 
dziei-gentlemanów, o których tyle 
się mówi w powieściach! . 

Intruz: — Panie: 

Gospodarz: — Panie, przestań 
pan grać komedię. Wszedł nan 


i 


| 


Gdybym zamienił ją w płaszcz |przez okno, byłeś w drodze da 
królewski, w djadem władcy, w mego biurka. Jesteś wiec złodzie- 


aureolę Boga? 

Następnego ranka byłem zupeł- 
nie zdecydowany. Gdy wróżka 
stanęła przedemną, patrzyłem z 
spokojnem sercem na perłę ukrytą 
w jej różanej dłoni. 

Wróżka pytała: 

— Czy uczyniłeś wybór, poeto! 

— Uczyniłem, wróżko! 

— Po raz ostatni? 

— Tak. | 

— Nie będziesz-li żałował tego 
wszystkiego, czego się wyrze- 
kłeś? 

— Niczego nie żałuję. 


jem i powinienbym oddać cię w 
ręce policji! Czy pan zdaje sobie 
z tego sprawę? 

Intruz zdenerwowany: — Przy= 
znaję, że sprawiłoby mi to przy- 
krość. 

Gospodarz: — Widzi pan. Ale 
ja mam zasady i rie życzę sobie. 
by policja wtrącała się w moje 
sprawy. Wygląda pan na człowie= 
ka przyzwoitego, któremu dopra= 
wdy nie będzie do twarzy w wię= 
ziennem ubraniu. - 

Intruz patrzy pytająco, 

Gospodarz: — Tu leży pióro, 


cych wszelką myśl uniwersali- | właściwie cała polska racja stanu, powinna doprowadzić do takiego ; 
styczną“, wyłon. ze siebie ligę na-|tego niebezpieczeństwa to jest stanu rzeczy, aby w lidze naro- | 
rodów, już nie jako ideę, ale jako ja liga narodów jest jednyjn z naj-,dów głos, tak zwanych małych 


konkretny twór historyczny. Bu- 
kowiecki stwierdza, że określenie 
racjonalnego stosunku Polski do 
ligi narodów stanowi kapitalny 
punkt polskiego programu poli- 
tycznego. Zdaję sobie przytem 
doskonale z tego sprawę, że w o- 
becnym momencie międzynarodo: 
wa organizacja jest organem sła- 
bym, pozbawionym na razie wię- 
kszego wpływu i samodzielności, 
uzależnionym w pierwszym rzę- 
dzie od państw sojuszniczych, pa- 
raliżowanym przez negatywne 
stanowisko Ameryki. Ale liga na- 
rodów pósiada nietylko niesłycha- 
ną ważność dla wszystkich naro- 
dów, opierających swój byt na 
traktacie wersalskim i na polityce 
pokojowej, ale zawiera w swej 


wem lest wytworzenie takiego o- | treści wyjątkowe możliwości roz- 
zólno ludzkiego organizmu polj- woju w Kierunku rozszerzania 
tycznego, które znalazłoby się |swego znaczenia w życiu między- 
pod Jedną władzą. Te dwie zasady | riarodowem. 

samowystarczalności i uniwersa-| Przy sposobności rozbłoru kwe 
hzmu — zwanego imperjalizmem, isti ligi narodów wysuwam tutaj 
zasady sprzeczne, wrogie i same poraz pierwszy ten moment wie- 
w sobie niedoskor:łe, znajdują się kuistego niebezpieczeństwa, w ja- 
we wzajemnej walce że sobą. Do- kiem Polsce żyć przychodzi, ale 
piero ostatnia wojna Światowa, ten moment stanowić musi stałe 
„stanowiąca najbardziej jaskrawy memento, które wypadnie wyst- 
wyraz egolstycznych dążeń po- wać na czolo wszystkich zagad- 
szczególnych państw. wykluczają nień narodowych. Zażegnywanie 


potężniejszych czynników, zaże- 
gnanie to sprawić mogących. 

Do dzisiejszego dnia Polska by- 
ła raczej klijentem ligi narodów, 
aniżeli jego czynnym członkiem. 
Ale z chwilą definitywnego usta- 
lenia granic przestaniemy być wo 
bec ligi stroną procesową. Wte- 
dy powinniśmy na tym terenie 
rozpocząć politykę czynną. Wy- 
tyczne tej polityki uimuje Buko- 
wiecki w następujący sposób. 
Wielkie mocarstwa traktatowe wi 
dzą w lidze jedną z rękojmi trak- 
tatowych, zapewniających spokoj 
ne korzystanie z owoców zwycię- 
stwa. Dlatego mocarstwa te zape= 
wniły sobie na terenie ligi wpły= 
wy decydujące. Otóż w interesie 
Polski nie leży utrzymanie tego 
stanu rzeczy, ponieważ ňe będąc 
mocarstwem. tylko na zrównaniu 
wpływów wielkich państw ze 
średniemi i małemi wygrać może. 
Polska — jak to kilkakrotnie pod- 


państw był coraz bardziej uzna- 
wany i aby też formalnie wielkie 
inotarstwa europejskie zrzekły 
się swego dominującego stanowi- 
ska, a na to miejce nastąpiło zu- 
pełne równouprawnienie wszyst- 
kich państw i powoływanie orga- 
nów ligi drogą wyborów po- 
wszęchnych i równych. 

Teza Bukowieckiego w sprawie 
ligi narodów jest jedną z najcie- 
kawszych [ najsłuszniejszych. 

Nasze dotychczasowe doświad- 
czenia na terenie ligi nauczyły 
nas nie lekceważyć jej postano- 
wień, a przeciwnie dbać tylko o 
przebudowę jej wewnętrznei or- 
ganizacji. Faktem jest, że w kie- 
runku nakteślonym przez autora 
rozwija się ewolucja tej instytucji. 

W czasie organizowania ligi i 
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napiszesz pan, że chciałeś mnię o- 
kraść i podniszesz sie. 

Intruz pisze I podpisuję: 

Gospodarz: — Jestem pewny, 
że podpis jest fałszywy. Ale po- 
siadam pańskie przyznanie się do 
winy i pański charakter pisma. — 
Otwiera drzwi. — Może pan fść. 
Tak postępuje gentleman wobec 
gentlemana. 

Intruz wychodzi i rzuca okiem 
na szyld przybity do drzwi gospo- 
darza. Czyta tam nazwisko zna- 
nego lichwiarza. Twarz iego roz- 
jaśnia się I wesołym tonem zaczy» 
na na nowo: 5 

Pan wybaczy, ale nie znałem 
jego nazwiska. Gdybym był wie- 
dział, czyje to mieszkanie, nie by!- 
bym tu wchodził. Jest bowiem w 
zwyczaju Jeża M gentlemanami, 
że się wzajemnie nie okradaja. 


Przenośne kawiarnie w Londynie, 


Czy Londyn ujrzy na ulicach 
swych takie same nocne kawiarnie 
jakie już :oddawna istnieją w 
Paryżu ?- 

Na razie po zamknięciu ka- 
wiarń i restauracji na ulicach Lon- 
dynu instalują się t zw. „coffee 
stalist — przenośne kawiarnie i 
sprzedają napoje chłodzące w lecie 
a gorące w zimie, zaś herbatę w 
każdej porze roku. Owe „coffee 
stalls? są obecnie bardziej nowo- 
cześnie i komfortowo urządzone 
niż dawne wózki, na których sprze- 
dawano lody i napoje. Obecna 
kawiarnia przenośna jest to auto, 
którego wnętrze przedstawia mi- 
niaturową kawiarnię lub miniatu- 
rowy bar, Sprzedawcy i kucharz 
w białych strojach, nowoczesne 
piecyki i całe góry ciastek i sze- 
regi przeróżnego kształtu butelek. 

Policja londyńska nie czyni 
właścicielom tych kawiarń żadnych 
przeszkód, tak że można się spo- 
dziewać, że kawiarnie owe i bary 
staną się w Londynie codziennem 
a raczej „conocnem* zjawiskiem; 


g——— 


| 
Kupujcie bilety skarbowe 


BILET SKARBOWY 


to rachunek bieżący w kieszeni, 


Ateiiér Artistique de (hopeznx 


poleca 
Wieczorowa i wizytowe Kapelusze, 


Dzielna 3, fr., II piętro. 
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tycznego rozwiązania instytucji 
ligi narodów. Jest przytem rzeczą 
dowiedzioną, chociaż niespraw- 
dzoną dotąd ofłcjalnie, że Francja 
w tej sprawie stoi na stanowisku 
równouprawnienia malych 
państw z mocarstwami koalicji, 
przyczem motywy, z jakich to 
czyni, są rzeczą obojętną. 

Ani Polsce, ani państwom mas 
łej koalicji nie idzie © przełama- 
nie hegemonji wielkobrytyjskiej w 
sferze rozstrzygnięć międzynaro= 
dowych. Punktem wyjścia nie jest 
idea organizmu ponadpaństwowe- 
zo, ale związek wolnych zwierz= 
chniczych państw, który w spo- 
sób autorytatywny, ale i skutecz= 
ny mógłby zapobiegać wojnom ł 
pogwałceniom słabszych przez 
mocniejszych. 

Dlatego kompetencja I ingeren= 
cja ligi narodów powinny być ści» 
śle określone. Ingerencja w stos 


obrad traktatowych, Clemenceau, |sunki wewnętrzne państw, jake! 
uzasadniając kierownicze, stano- |Sprzeczna z zasadą zwierzchnic»; 
wisko mocarstw w* międzynaro- | twa państw, powinna być uchyto< 
dowymm aeroragu, wypowiedział 1a tembardziej, że wielkie pań= 


słynne słowa o dwunastu miljo- 
rach bagnetów, które miały być 
podstawą tej przewagi. Obecnie 
ruch równotprawnienia rozwija 
dzynarodowsej. Obecna sytuacja |się i poza Europą, a cała organiza- 
na kontynencie z osłabiońą Rosją icia małej ententy, koalicji wzzgled- 
i Niemcami nie może trwać długo.jnie porozumienia państw bałtyc- 
Aż do tego czasu polityka nasza |kich, prze w kierunku demokra- 


kreślano w toku rozważań — po- 
wołafia jest do przodowania pañ- 
stwom mniejszym i występowania 
w ich imieniu na płaszczyźnie mię 


stwa są od zewnętrznej Interwetn= 
cii zupełnie wolne. Ta podwójm 
miara. wywołująca słuszne po- 
czucie niesprawiedliwości, powim= 
na być usunięta. i 


(Dok. nast.). 
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Łódź, 


LUNE 


W dniu, w którym anonimowi; 
obrońcy Chieny i posła Hallera: 
nadesłali nam wyrok śmierci, wła | 
ściwie już przestaliśmy żyć. | 

Redaktor naczelny I wydawca 
zamknął się w swoim gabinecie 
i długo rozmyśłał nad zmarnowa- 
nem życiem, poczem poszedł na 
obiad. i 

Sekretarz redakcji, który do- 


tów naukowych, mających na ce- 
lu wykrycie zagadkowej istoty 
różnych trujących gazów, znaleźć 
Skuteczne antidotum do unice- 
stwłenia ich śmiercionośności. 
W obronnych tych zabiegach 
w interesie własnym, w interesie 
dyktowanej instynktem samoza- 
chowawczym obrony spokojnej, 


zwłaszcza ludności cywilnej i my 


nie możemy pozostać w tyle; i my 
narażeni jesteśmy narówni z innv= 
mi narodami na straszne ewentual- 
ności możliwej przyszłej wojny 
gazowej. 

Skupmy więc wszystkie siły, 
zdobądźmy się na wspólny wielki 
wysiłek i czem kto może przy- 
czyfńimy się do ufundowania odpo- 
wiedniego lustytutu obronnego 


chodu 150-ej rócznicy ustanowie- 
nia komisji edukacji narodowej i 
zgonu Stanisława Konarskiego. — 
Na cel ten rada miejska uchwaliła 
wyznaczyć miljón mk. (bip). 


Z komisji szacunkowej podatku 
od dochodu. 


Do miejskiej komisji szacunko- 
wej dla wymiaru państwowego 
podatku od dochodu wybrani zo- 
stali, jako członkowie Hieronim 
Sziif, Karol Więckowski I Leon 
Rosset. Na zastępców — Edmund 
Bogdański, Juliusz Rosner i Alek- 
sander Koch. (bip). -n 


Opłata miejska od paszportów 
zagranicznych. 


O warunki pracy w przemyśle włókiemiczym, 


Sprzeczność w żądaniach związku klasowego | związku 
„Praca“, Związek klasowy zapowiada prowadzenie akcji 
na własną rękę. 


Jak wiadomo w ostatniej kon-; konferencji w dn. 19 grudnia r. b, 
ferencji z przemysłowcami k]aso-|z przemysłowcami, postanawiają: 
wy związek włókienniczy nie brał 1) żądania wystawione przez 
udziału z powodu niepodpisania | zarząd główny podtrzymać w cą» 
przez niego poprzedniej umowy. |łości; 2) zebranie delegatów stwierw, 

Wobec tego, że obecny zwią-|dza, że obliczenie wzrostu drosj 
zek „Praca" podpisał umowę w|żyzńy przez przedstawicieli związe; 
sprawie 45 proc. podwyżki, zarząd | ków ‘przemysłowców wraz z przed, 
główny związku klasowego zwołał stawicielami N, P. R, na czele 
onegdaj w lokalu okręgowej ko- Z Kazimierczakiem, jest niespra+ 
misji zebranie delegatów fabryk wiedliwe i krzywdzące wszystkich 
włókienniczych, celem powzięcia robotników, pracujących w przes 
uchwały co do dalszego postępo-,myśle włókienniczym, bo faktycze 


W myśl statutu, uchwalonego 
przez radę miejską na wniosek 
magistratu, pobierany będzie po- 


tychczas jadł jabłka 1 cierpiał na| w- naszej Ojczyźnie. Skarb Rze- 
ból zębów, zarzucił jedno i drugie | czypospolitej za słaby dziś jeszczę 
I ograniczył swoje zajęcia do bra- |aby potrafił pokryć wszystkie 
nia papierosów od każdego Kogo | związane z tem wydatki. Dopo-| datek miejski od paszportów za- 
napotkał. móżmy mu zatem własnymi zaso-. granicznych w wysokości 50 pr. 
Referents od wypadków miał bami, bo © nasze przedewszyst-|©1 opłaty państwowej. Opłatę tę 
z góry przygotowany opis strasz- klem chodzi bezpieczefistwo. wnosić się będzie w kasie miej- 
nego morderstwa na osobach ca- zabezpieczenie przed okrutną | SKiej Po otrzymaniu paszportu za- 
łego personelu redakcyjnego, i ci-|| niespodżianą śmiercią naszych ZTanicznego. Od tej opłaty zwol- 
chączem przesłał go do redhkcfi | rodzin, naszych dzieci. iniona jest młodzież, udająca się 
„Rozwoju“, Do pracy więc przeciw temn | ZA granicę na studja, robotnicy, 
Feljetonista napisał swój własny |Okropnemu nieubłaganemu wro- NICI fbi zarobio 
nekrolog, zmienił bieliznę i po-| gowi! lodz, pl aim i (bip). opłacają 
szedł na bilard, pozostawiając w| , Do walki z tym okropnym środ. | 9P'A"Y P wowej. (bip). 
redakcji polecenie, aby go hatych. | klem uśmiercania bezbronnych. 
miast wezwano, skoro tylko za-| W dążeniach narodu, mających 
cznie się mordowanie, chciał bo-|fia celu zasilenie środkami mater- łecznego. 
wiem umrzeć po bohatersku, zro-|jalnymi funduszów na założenie| Zarząd Towarzystwa polskiego 
biwszy poprzednio parę ostatnich | wspomnianego instytutu obronne- | męskiego gimnazjum społecznego 
dubli w środek na klapsztosie. go, Łódź, tó centrum naszego | utworzył komitet budowy włas- 
Referent prasy zagranicznej przemysłu, drugie miasto pod nego gmachu przy ul. Wysokiej 21 
mdlał co chwila, a ocucony, biegał względem ilości mieszkańców wiw skład korgitetu wchodzą, jako 
| 


O gmach dla gimnazjum spo- 


jak szalony do administracji po za- państwie, nie może pozostać w , przewodniczący, Maks Szenwic, 
liczki, potem znowu mdlał. | tyle i winno jaknajrychlej przystą- jako zastępcy Paweł Rundo I Inż. 
Administratorka zabrała cały Pić do zorganizowania miejscowe= | Wacław Birencwejg, oraz pp. Le- 
wpływ dziennej kasy i ulokowała go komitetu obrony przeciwga-!winson, Handelsman I dyr Berti 
go w bezpiecznem miejscu. „Dla zowej. Amajzen. Plany budowy gmachu 
pewności* — jak mówiła — bo, W tym celu niżej podpisani za- sporządza architekt Lewinson, — 
czy Chjena zabije, czy nie zabije-- |praszają na organizacyjne posie-! Gmach ma być gotów w początku 
pieniądze mogą zginąć. dzenie tegoż komitetu, jakie odbę= kolnego 1923-24. (bip). . 
W drukarni również działy się |dzie się w sali posiedzeń urzędu 
niesamowite rzeczy. wojewódzkiego przy ul. Zawadz- 
Zecerzy zastrejkowali ostatni | kiej nr. 11, dnia 28 b. m. o godzinie 
raz i nie stawili się do pracy. Ma-|18-€i (6 popoł.). 
szynki zecerskie, t. zw. linotypy,| , Wstęp na salę za okazaniem ni- 
same poskładały nekrologi wszy- |niejszej odezwy. 
stkich członków redakcji, a ma-| Nie wątpimy, 
Szyna rotacyjna  melancholijnie | Przez 
odbijała dodatek nadzwyczajny |tefh zebraniu dadzą dowód, że im 
donoszący o kapitalnem zwycię- | ta dla przyszłości naszej Ojczyzny 
stwie ostatniej ofenzywy generała |tak ważna sprawa leży na sercu, 
Józefa de Hallenburg-Hallera na aweł Garapich, p.o. wojewoay 
redakcję „Głosu“ i „Kurjera”, na-| Aleksy Rżewski, prezydent 
zywając czyn ten „Cudem nad | Miasta Łodzi. j , 
Łódką*. Wincenty Tymieniecki, biskup 
Nawet papier przygotowany do | łódzki. 
druku uroczyście robił, co do| Generał Stefan Majewski, 
niego należy, Szedł w górę i wkrót| wódca okr. korp. 
ce osiadł na suficie. Stanisław Iżycki, komisarz rza- 
Punktualnie o oznaczonej godzi- | du na m. Łódź. 
nie weszła do redakcji, ,„Chjena”,|======— 


Niezbyt pachnące to stworzenie, Z powodu świ 
MezD; ąt Bożego 
kilkoma wystrzalami ze swojej Narodzen a następny FE 


pukawki zabiło personel, zanie- 
czyściło lokal redakcyjny, wypiło |pJłosu Polskiego: wyjdzie 


Żądania proco 


Pracownicy gazowni 
wali do rady nadzorczej 
przyznania im 13-ej pensji. We 
wtorek odbyła się w gazowni kon 
ferencja, w której brali udział 
członkowie rady nadzorczej I de- 
legaci związków zawodowych — 
klasow. i polskiego. Na konferen- 
cji przedstawiciele rady nadzor- 
czej oświadczyli, iż kalkulacja nie 


w. 


toso- 
ądanie 


do- 


wania, 


nie drożyzna wzrosła od dnia 15 


Jako referent wystąpił ezłonek | istopada do dnia 19 grudnia e. 


zarządu głównego Danielewicz, 
który złożył sprawozdanie z ostat- 
niej odbytej konferencji. Mówca 
zaztiaczył, że, zgodnie z tchwałą 
delegatów, zarząd główny wysto 
sował do 4 związków przemysłow- 
ców żądanie podwyższenia dotych- 
czasowych płac o 30 proc. ponad- 
to, co wykaże wzrost dróżyzny 
od dnia 15 listopada, 

Natomiast związek „Praca* wy- 
stosował żądanie 40 proc a conto 
drożyzny, a resztą dopiero dnia 
3 stycznia 1928 r. 

Na konferencji dla 
słowców żądania „Pracy“ były 
znacznie dogodniejsze, gdyż wie- 
dzieli oni, że podług obliczeń 
związku klasowego, drożyzna wzro- 
sła o 107 proe. dlatego też żąda- 
nia klasowców odrzucili, a zgodzi- 
li się na propozycję „Pracy”. 


tzemy- 


przeszło 100 proc, a nie o 45 
proc, jak to zostało wyliczone; 
3) zebranie delegatów wzywa za: 
rząd główny, aby wszczął enere 
giczną akcję, w celu zmuszenia 
przemysłowców do uznania słusz* 
nych żądań, wystawionych przez 
związek klasowy i przyrzeka zas 
rządowi głównemu solidarne pos 
parcie”, 

Następnie obradowano nad kro- 
kami, jakie należy powziąć w spra. 
wie aresztowanych swego czasti 
członków związku: Kałuży i Eber. 
lego. Wobec żądania obecnych, 
aby zarząd główny Pona kroki, 
celem zwolnienia ich z aresztu, pý 
Kałużyński oświadczył, iż spraw. 
tą zajmował się zarząd główny f: 
Sn. afk się z nadkomisarzemł 

iedzielskim, który oświadczył, i£ 
obaj aresztowani są nie z powodu 


jakichkolwiek spraw, mających c 


Referat ten wywołał dłuższą wspólnego ze związkiem zawodo+ 
i ożywioną dyskusję, po której ;wym, lecz za działłiność antypań- 
została jednogłośnie przyjęta na-| stwową. 


stępująca rezolucja; 


o wysłuchaniu sprawozdania z 


Bezrobotni, którym państwowy 
urząd pośrednićtwa pracy dostar- 
cza pracy, dzielą się na kategorie: 
1) inwalidzi, 2) repatrjanci i reemi 
granci, 3) robotnicy. Najlepiej 
przestawia się kwestja inwalidów, 
którym fabrykanci zobowiązani 
są pod karą dawać zajęcie, to też 
inwalidów bezrobotnych w Ło- 
dzi niema prawie. 

Innym bezrobotnym udziela się 
pracy przy robotach publiczaš 

kolejka Łódź - Kutno) przy 

;wlanych gabota 
wreszcie 


„Delegaci związku klasowego | brani zobowiązali 
fabryk włókienniczych na zebraniu ri 
dbytem w dn, 21 grudnia 1922 r.,; da 


Po debatach nad tą sprawą ze 
zarząd główny 
w sprawie tej interwenjował 
ej i zajął się losem  aresztowa- 
nych. (bip). 


Walka z brakiem pracy.‘ 
Z działalności Apae tnt Urzędu Pośrednictwa : 
racy: 


ki społecznej, Które okólnikiem 
rozporządziło, że przy wszelkich: 
robotach w minister. spr. wojsko4 
wych, w min. kolel I min. robót pu 
blicznych pierwszeństwo. mają 
zdemobilizowani i repatrjanci, 
raz reemigranci. Pewnenzułać 


ciu biur urzędu na © 


OG 


zawartość spluwaczek, wykąpało |dopleso dnia 27-go B. m., 


się w atramencie następnie zaś po |t. j. w Środę rano, 


dło do pociągu i, zwyczajem nie- 
których hallenburskich rycerzy, 
wyrywając po drodze brody ży= 
dowskie, dojechało do Warszawy. 
Tam ulokowało się pod gma- 
chem Zachęty I cierpliwie oczeku- 
je przyjazdu prezydenta Wojcie- 
chowskiego. Wac. Olsz. 


ODEZWA 


do miesztańiców m. Łodzi, 


Pożary : zgiiszcza, mljonowe 
nych Molochowi minionej wojny, 
hekatombv otar ludzkich, złożo= 
niczem są jeszcze wobec możll- 
wości tych straszliwych ofiar 
ludzkich, jakle paść mogą w rązie 
najbliższej wojny wskutek użycia 
w niej ze strony wrogów najstra- 
szliwszego, najpotworrniejszego 0- 
ręża, mianowicie trujących gazów 

Od potwornej tej broni padać 
będą tknięci jakby gromem nietyl- 
ko żołnierze na polu waiki, ale na- 
wet spokofni mieszkańcy kraju, 
zamieszkali dziesiatki kilometrów 
od linji bofowej, niewinne dzieci, 
mieszczesne matki. słowem mór 
pójdzie na wsie 1 miasta okoliczne 
I nic się przed nim ostać nie zdoła, 
wobec nieubłazanej trującej siły 
Karü. 

(irozę tej okrutnej I bezwzględ=" 
nei siły odczuły już dawno sąsied- į 
nie narody I w celi samrobrony: 
zbroją sig przęciw niej w sposób 


bległo na dworzec kolejowy, wsia | 


zezwala na przyznanie 13-ej pen- 
sji i zaproponował robotnikom jed 
norazowy zasiłek Świąteczny w 


tach we FI 
l około 1000 lud 


EAN +1 


"|wysokości połowy pensji grud- 


ETTA PRS EE A niowej. Delegaci w sprawie tej od 
Wiadomości bieżące. 


DZISIEJSZA POGODA. przedstawiciele gazowni oświad- 
Kesmntbat naństwoweso nsty-|czyli, Że przyjmują propozycję 
tutu metenrolnetcznego. rady nadzorczej. 
Prawdomndobny przebieg pozody w 
dniu dzistejszym: 
Przeważnie miglisto, miejscami wy- 
pogodzenie się, temperatura bez emis- 
ny. Wiatry południowe. 


pracowników. 


Onegdaj odbyła się powtórna 
konferencja w gazowni, na której 


Komisarjat rządu na m. Łódź 
komunikuje, iż w niedzielę dnia 24 
grudnia r. b. mogą być otwarte 
(w godzinach od 1-ej do 6-ej p,p. 
tylko zakłady fryzjerskie, które w 


Czas świąteczny na poczcie. |niedzielę ubiegłą były nieczynne. 


Dziś oddziały poczty są czynne 
pites caly dzień, w niedziel od riS y pe ziy 5 
| godz. il rano, w poniedzia- czoraj pomiędzy godz. 7 a 
liek palnie OE cał „ve |tono do smulatorjam "kasy RA 
wtorek czynne od godz. 9 do 1ljrych przy ul. Karola przyszedł 
rano, W Poniedziałek wydział tejpa 28-letni Piotr Trajdos, 
jtowy (Przejazd 38 pierwsze piętro)! Żaląc się na bóle żołądka. Po 'u- 
wydaje zgłaszaiącym się odbior. ; dziele S włoki RE 
icom gazely i przesyłki pośpieszne. 45. pokala KA gie x Pery 
sławiono przy nich posterunek aż 


Podwyżka mwajowej. 
ęt( teedks et Aikoizkaląnk |do zejścia władz sądowo-lekarskich. 


Z dniem dzisiejszym taryfa 
|za przejazd tramwajami zosiaje UR 
| podwyższona. Bilet normalny kosz- tie r 
tuje 200 mk. dla uczniów i szere-| Z pismienn ciwi. 
gowych — 140 mk. wieczorowy— 
800 mk., a nocny — 600 mk. Bi-|Nowe wydąnie „Przewodnika dla 
„let miesięczny kosztuje -' 30.000 i urzędów etanu cywilnego“: 
jmk. (bip). Pierwszy nakład „Przewodnika 
dla urzędów stanu cywilnego“, O- 
Obękód rocznicy komisji edukacji nracowany przez prezydenta _Rżew - 
narodowe. skiego i kierownika Urzędu stanu 
Magistrat postanowił powołać cywilnego, |. Sgwarcmana, został 


Í ników. - 


| Prócz udzielania bezpłatnie pra- 


wołali się do ogólnego zebrania CY» urząd likwiduje I ściga sądow- 


nie płatne biura pośrednictwa pra- 
cy, tak że obecnie znajduje się w 
sądach około 20 spraw. Pracę u- 
łatwiło ministerstwo pracy i opie- 


znaczył w trybie 
administracyjnego komisarz rządu 

Na zimę projektuje urząd wysy* 
łanie robotników na kresy do wy“ 
rębu lasu | budowy kolejek. 


Zaklady fryzjerskie w niedziele. || *yCzerpany. Na skutek licznych 


głoszeń ze strony województw, 
starostw, i urzędów stanu cywilne- 
go, Magistrat m. Łodzi postanowił 


) przystąpić do wydania drugiego 


naktadu. 

- Nowy nakład będzie uzupełnio- 
ny i rozszerzony przez dodanie 
rozdziałów o organizacji urzędów 
stanu cywilnego na kresach, z za- 
łączeniem odnośnych przepisów 
prawnych, dotyczących aktów sta- 
nu cywilnego. 

Rozwinięte będą również roz- 
działy, omawiające organizację u- 
rzędów stanu cywilnego w b. za 
borach austriackim i pruskim. 

Rozdziały powyższe obejmowźać 
będą wszelkie przepisy i rozporzą- 
dzenia obowiązujące Oraz wzory 
aktów i formularzy, będących w u- 
żvciu na terytorjum wzmiankowa- 
nych dzielnic. 

Żamówienia na „Przewodwik”* 
przyjmuje Urząd stanu cywilnego 
przy magistracie m. Łodzi, ul, Za- 
chodnia nr, 52. 


Dr. H. Rożaner 


Chor, skórna, weneryca i moczopłciowe 
Wziwlna mr. $ 


jedyiy: przez zakładanie tnsłytu- do życia micjscowy komitet ob-.w ciągu niespełna trzech miesięcy Rzy od 9e111,14—s%; pante od 3—3 


-— Na pomnik 


Prez. Narutowicza, 


(Ofiary, składane w redakcji 
Polskiego. 


„Pracownicy wydziału ośwłaty I 
kultury magistratu m. Łodzi na por 
mnik dia poległego z ręki skryto- 
bójcy pierwszego Prezydenta Rze 
czypospolitej, ś. p. Gabrjela Nagri 
towicza mk. 152.008 7 


Zebranie robotników fsbrykł 
Weiss i Poznański przy ul. Pustej 
nr. 10, po uchwaleniu rezolucji, 
połępiającej mord, dokonany na 
osobie pierwszego Prezydenta Rze 
czypospoliiej, i moralną sprawczy« 
nię tej zbrodni — prawicę, zebrało 
na budowę pomnika mk. 18.028 


Ewelina Landanowa mk. 10.006 
B. Wolman 1.008 
Helena Szpigiel 25.006 
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GŁOS POLSK! 


Złożenie drogich nam zwłok 


nastąpi we wtorek, dnia 26-go grudnia r. b. o godzinie li pół po 


południu z Kaplicy na Starym cmentarzu: ewangelickim, o czem za- 


wiądamia pogrążona w dłębokim smutku 


Ta 7. y} 
Zarząd 


czenia pamięci 


b. p. Wolfa Brodacza 


odbędzie się w niedzielę, dn. 24 grudnia 1922 r o godz 12 1 pół po 
poł. nabożeństwo żałobne w synagodze przy Placu Wolności M 10, 
na które krewnych i przyjaciół: zmarłego niniejszym najuprzejmiej za- 


praszają. 


zmarłych: 


NOA 


Teatr i 


a 


muzyfta. 
0— 


Repertuar teatru miejskiego. 


Podczas świąt teatr miejski zapo- 
włąda następujące sztuki: w niedzielę 
"e godz. $ popol. „Wąsy i peruka“ ko- 
„wmedła J: Korzeniowskiego, wiecz. o g. 
6.15 „Slaba kobieta“ komedja J. Deva- 
fa; w poniedziałek o godzi 5 popolud- 
wiu „Dożywocie“ komedja Fredry; o g. 
© min. 15 wiecz. „Ahaswer” sztuka Œ 
Zapolskiej; we wtorek o gadz. 5 popoł. 
—,„Nina* dramat L. Kampfa, wiecz. og 
£.15 — „Staba kobieta komedja J. De- 
*ala, wreszcie w środę o godz. 8.15 w. 
sównież „Słaba kobieta" 


Koncert Cecylji Hansen. 


Koncert Cecyljj Hansen, słynnej 
gkrzypaczki, odbędzie się w czwartek, 


Łódzkiego Tow. Płelęgno 
LIM',i Komitet „UZDROWISKA” podają do wiadomośc!, że dla uoz- 


Zarząd Łódzkiezo Tow Pielęgnowania Chorych „BYKUR CHO- 
LIM“ i Komitet „UZDROWISKA“ podają do wiadomości, że w ponie» 
działek, dnia 25 grudnia 1922 r, jako w rocżnicę śmierci 


b. p. Rysia Kopla 


odbędzie się” nabożeństwo żałobne w synagodze przy Placu Wol- 
ności X 10, o godz. 12 i pół po poł., na które krewnych i przyjaciół 
+ zmarłego niniejszym najuprzejmiej zapraszają. 


Zarząd Łódzkiego Tow Pielęgnowania Chorych „BVKUR CHO- 
i Komitet „UZDROWISKA“ podają do wiadomości, że w nie- 
dnia 24 gradnia r. b., jako w roczniczę śmierci 


Zarząd Łódzkiego Żyd, Tow. Opieki nad Starcami zawiadamia, 
że w niedzielę, d. 24 b. m. w synagodze Domu Starców, fund. małż. 
Konsztatów (Pomorska 56), odbędą się nabożeństwa żałobne za dusze 


b. p. Mojżesza Żurkowskiego 

w rocznicę jego śmierci — o godz. 11 i pół przed południem, 

PinKusa H 

w rocznicę je;;0 smierci — o godz. 12 w poł, 
b. p. Marji Fiszer 


w rocznicę jej smierci — o godz. 12 m. 


DEDO E Sa 
z had zg: 


horych „BYKUR GHO- 


wania Q 


15. 276—1 


WERSU Z 


Z Tow. śpiewacz. im. Monluszki. : 


Towarzystwo śpiewacze im. Moniusz- 
ski wystawia podczas świąt Bożego Na- 
'rodzenia w sali fabrycznej akc. towarz. 

Poznańskiego przy ul. Ogrodowej nr. 18 
Misteriim historyczne p. t. „Boże Naro- 
dzenie“. 

Współudział przyjmuje cały zespół to- 
warzystwa w iłości.96 osób, oraz orkie- 
stra smyczkowa fabryki ake. towarzy- 
stwa 1. K. Poznańskiego. 


<A Op 


Dachodzenia administracyine, 
Obława na bandytów. 


Tutejsza policja otrzymała wia- 
domość, iż pociągiem nr. 512 jadą 
do Łodzi bandyci, którzy dośzonali 
napadu w Łasku. Wydelegowano 


ania 28 b. m. w saii Filharmonii o godz. | policję na stację łódź - Kaliska. 


B wiecz. 
Akompanjować będzie znany pia- 
nista prot. Borys Zacharsw: 


, 


Po przybyciu pociągu funkcjona- 
riusze policji przeprowadzili revi- 


zia wszystkie! - wagonów, 
> 


A kuratora 4 rewiru w Łodzi, oraz tramwaju skradziono przybyłej do Ło- 


sprawie naprawy chodnika pocią- 
Si gnięty został do odpowiedzialno- 


B | Komisji Pracowniczej, reprezentującej 
© | wszystkie miejscowe zrzeszenia pra- 


A | następujący 


łecdytia 


RODZINA. 


Kradzieże. W czasie przewożenia fi- 
ranek skradziono Jakóbowi Srebrnejzó- 
rze dwie paczki wartości milion trzy- 
stu tysięcy mk. 

Z mieszkania Stefanji Michwskiej przy 
Al. 1 Maja 15, skradziono różnych rzeczy 
na sumę miljona mk. 

Z cmentarza ewangelickiego skradzio- 


bandytów nie znaleziono. Aresz- 
towano natomiast Stanisława Łaz 
nego, poszukiwanego przez pro- 


Kryminalistyka, 


W tramwaju. — Podczas ściskuwo 


6-ty. komisarjat P. P, Łaznego 0- dzi ze wsi Genowefie Garstkównie wa- 
sadzono w więzieniu przy ul. Mil- | lizę z gotówką w sumie 700.000 mk. 
sza do dyspozycji prokuratora. Wyzwolił się. — Symcha Ailenberg 


Potajemny ubój bydła. (Pomorska 7) podczas nieobecności | „, 14 sztuk choinek. (bip) 
Przy ul. Rokicińskiej 57 w mie- swej żony Sprzedał wszystkie rzeczy 
» wartości 5 miljonów marek i uciekł do w 
temiec. (bip) Wypadki. 
Schwytany złodziej Moszek Rado- Smierć pod samochodem. Wczoraj 


zycki, kilkakrotnie karany za kradzież] o godzinie 4 i pół przy ulicy Składo- 
poszukiwany ostatnio. znów przez po-, wej, obok magazynów kolejowych, sa- 
icję, został schwytany przez funkcjo- ; mochód ciążarowy, naładowany bawet- 
arjusza 5 komisarjatu policji państwo- | ną, przejechał Marcina Trzesikowskie- 
ej, gdy usiłował skraść Taubie Abra- go, lat 21. Nieszczęśliwy ponióst śmierć 
owicz (Piotrkowska 18) portfel ze na miejscu. Zwłoki zabezpieczono przez 
00,000 marek niemieckich i 40,000 ma- wystawienie posterunku, zaś samochód 
ek polskich. (bip) “zbiegł. (bip) 


` Za antysanitarny stan na posesji 
przy ul. Karola nr.8, pociągnięty. 
został do odpowiedzialności wła- 
ściciel domu. 

Właściciel domu nr. 192 przy 
ul. Piotrkowskiej pociągnięty zo- 
stał do odpowiedzialności za nieo- 
świetlanie klatek schodowych. 

Za niewykonanie polecenia w 


88 | ści właściciel domu nr. 17 przy ul. . 
#0 | Radwańskiej, (bip). s G 
i ini Złote Pioro i 
Cennik płac minimalnych. zd oiówekA stom. ws- 


Na wniosek  Międzyzwiązkowej 
Tow. muz. „FIEAZOMIR*, Al. Kościuszki 21. 
Jutro o godz. 8 i pół wiecz. 


Wielki Koncert i Raut. 


Bilety do nabycia w Kancelarji Tewa. 255 


ceowników handlowych i biurowych, 
Związek Przemysłu Włókienniczego 
w Państwie Polskiem zaakceptowej 
396—1 
cennik płac minimalnych, obowiązujący 
od dnia 15-go grudnia 1922 roku: 
Buchalter samodz. mk, 705.000,— 


Cukiernie, restauracje, gosposie! 


Spróbujcie znakomity tłuszcz roślinny 


we DA 66 który najzupełniei zastępuje szmalec gęsi 

"PERO s 88.000.— i masło, zawiera 100% tłuszozu. 
iuralista I kategorji 530.000.— ż 

Inkasent 392.000.— | 99 ądajcie wszędzie! = 

Magazynier 392.000.— | Reprezentacja na Łódź i okolicą: Agentara Handlowa STANISŁAW 


Biuralista II kategorji 


} 295.000.— | HOCHERMAN, Łódź, Sienkiewicza 4. Tamże hurtowa svrzedaż wyro- 
Stenotypistka + 


L 3 r E E E 


| 295.000,— | bów szwajcarskiej fabryki czekolady G. G. LARDELLI  ':8 
Meszynistka 225.000.— csm 
Praktykant 158.000.— 3 z 
Tanio Wygodnie 
Międzyzwiązkowa y9 


Dia inteligencji 


Na spiate ratami! 


Towary wełniane, jedwabne, chustki, sweatry, obuwie, garnitury 
na obstalunki i t. d. wszystko wyłącznie w dobrych gatunkach 


Komisja Pracownicza, 
Z okazji szlachetne 


ka- 
sjera łódzkiego oddziału P. KR. PS 
p. Michalaka, który w dniu 18 b. m. 
zwrócił mi omyłkowo za dużą wpła- 
coną sumę mk. 1.000.000.—, 


poleca 
fi i CJ LA , 
onie sumę 15008" sat "|| „Wygoda“ Łódź, Zawadzka 24, | p. feont 
AO Grze podziękowania dla p, Wygodnie 50—10 Tanio 


M. Jeszczyn. 


ZE PRA ZE ZE ET PO M2 
„Z okazji srebrnych godów pp. 
Samuelostwa Winter, ofiarują na Dom 


Kupujcie 
Pożyczkę 
Złotą. 


pierwszorzędna Sala | 


ir w śródmieściu, nadająca sią na mas- 
Starców przy ul. Sredniej karadę do wynajęcia tylko na' 
mk. 209.080.— Noc Sylwestrewą. Wiadomość; Al. 1 


Maucycznię encena | Bocina M 1. m. S. 354—1! 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
23 grudnia 1922 r. 


GAZETA HANDLOWA 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
23 grudnia 1922 r, 


Optymizm gospodarczy. 


Refleksje świąteczne. 


Po tragicznych zdarzeniach, któ-ji oskarżania tych kierowników 
te wstrząsnęły posadami państwa, | skarbu, którzy podnosili inflację. 
życie gospodarcze zarówno jak i|W okolicznościach, w jakich ży- 
polityczne woła o konsolidację. Po-| liśmy, nie mógłby nikt wyczaro- 
lityczną równowagę może przywró: ;wać innego środka ratunku. Nadto 
cić mocna władza, tępiąca wszel-|należy zdać sobie sprawę, że w 
kie wykroczenia i podszczuwania.j tej chwili już nie niski, bodaj naj- 
Naprawa stosunków ekonomicznych | niższy poziom warlości marki jest 


wymaga postępu ewolucyjnego|klęską, lecz ciągłe 


wśród atmosfery spokoju i prawo- 
rządności, 

W okres świąteczny wchodzi- 
my z bolesnemi wrażeniami i 
troską o przyszłość. A jednak 


jej wahania 
wsteczne, niestałość kursu, niet- 
chwytność wartości, 

Stabilizacja marki — oto droga 


z| do uzdrowienia waluty. Zazwyczaj 


dowodzi się, że niema sposobu na 


gwiazdka jest w naszych trady-| stabilizację. Jest to sąd mylny. 


cjach zawsze gwiazdą nadziei, 
gwiazdą wiary w lepsze jutro. 

Przed 1922 laty narodził się 

ajwiększy Duch optymizmu.. A 
choć i odtąd ludzkości nie były 
oszczędzone straszne i krwawe 
dzieje, odtąd zbudziło się w niej su- 
mienie, jako potężna siła moralna. 
Odtąd optymizm jest motorem 
całej cywilizacji. Optymizm stał 
się także fundamentem nowoczes- 
nej wiedzy. Każdy badacz, każdy 
teoretyk ma niezłomną wiarę, że 
nakoniec wydrze tajemnice natu- 
rze i odda zdobycze swoje na u- 
żytek ludzkości. 

Ta sama metoda optymizmu o- 
bowiązuje w ekonomii, o ile nu- 
kę tę pojmować nie jąko zbiór sche- 
matycznych uogólnień, lecz jako 
doświadczalne badanie dynamiki 
życia. 

Zagmatwany jest węzeł społecz- 
no-ekonomicznych zagadnień. Woj- 
na powikłała go całkowicie, znisz- 
czywszy dawne ślady harmonji. A 
jednak ekonomista mówi sobie: 
Spero contra spem. Więcej 
nawet: on wierzy, że w tym wstrzą- 
sie żywiołowego rozwoju jest za- 
datek nowych praw postępu, 

Tak żw. materjalizm dzisiejszy, 
na którym teorja buduje swoje 
nowe kształty, jest zarazem wiel- 
kim idealizmem i optymizmem. 


Przechodząc od zagadnień wyż- 
szego rzędt do spraw aktualnych, 
mianowicie do trosk walutowych, 
trzeba i tu stosować metodę optymi- 
styczną, Zbliża się koniec roku i 


narzuca potrzebę  zbilansowania 
wahań waluty i następstw jej 
spadku, 


W r.z.o tym czasie płaciliśmy 
za dolary około 3,000 mk., a za 
franki szwajcarskie około 580 mk. 
Była to w ciągu r. 1921 4-krotna 
podwyżka. Obecnie płacimy za 
dolary około 18,500, a za franki 
szwajcarskie około 3,500. Jest to 
więc w ciągu roku mniej więcej 
podwyżka 6-krotna. 

W tym samym czasie emisja 
banknotów podniosła się w spo- 
sób następujący : 

(w miljardach) 


grudzień grudzień | rzy. c 
1922 |p. Loucheur na jednem ze zgro- 


1921 
229,5 
różnica 431,6 


661,1 


Każdą teformę monetarną, gdzie- 


(kolwiek przeprowadzano, poprze- 


dzała stabilizacja. Tak. było w A- 
meryce, w Rosji, w Austrji, Tylko 
procesowi temu muszą sprzyjać 
stosowne warunki. Nie sztuczne 
oddziaływanie na kursy; lecz pra- 
widłowe kształtowanie się rozwoju 
hamuje wahania kursowe. 

Cessante causa cessat et res 
ipse! P. minister Jastrzębski okreś- 
lił to jasno na niedawnej konfe- 
rencji u marszałka: sejmu  Wska- 
zał przedewszystkiem potrzebę sta- 
bilizacji politycznej. Położenie 
skarbowe jest trudne, krytyczne. 
Wymaga wielu reform, czujności, 
zabiegliwości, ustaw sanacyjnych. 
Wymaga głębokiego sięgnięcia w 
dochody społeczne, ba, nawet ma- 
jątek społeczny. Wymaga bodaj 

wej wielkiej daniny narodowej, 
nowej i umiejętniej przeprowadzo- 
nej, niż to uczynił p. Michalski, 
Lecz ponad tem wszystkiem góro- 
wać musi stabilizacja polityczna i 
ustalenie ładu wewnętrznego, do- 
brego rządu, spokoju i prawnych 
konstytucyjnych stosunków. 
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Jest to wielki optymizm mówić 
o spełnieniu tych warunków po 
strasznych zajściach, które nam od- 
słoniły otchłań wewnętrznej nie- 
zgody i zamętu. Atmosfera wydaje 
się przepojoną jadem nienawiści, 
który przeżera wszystkie wiązadła 
społeczne. 

Ale przebrało się tego ponad 
wszelką miarę, więc jakiś porząd- 
kujący i oczyszczający musi nastą- 
pić proces, Wyrasta on zawsze z 
puan samokrytycyzmu. Gdy do- 

ywa 'się z niego mocny głos o- 
strzegawczy, jest to właśnie wy- 
mowa optymizmu, wiary, że Toz- 
strój może i musi być opanowany. 
Powinno nastąpić zrozumienie, że 
oczekujące nas, pilne i piekące re- 
formy finansowe wymagają nietyl- 
ko wysiłku, lecz powszechnej woli 
chcenia narodowego. 

X 4% 
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Niekiedy obcy obserwator z da- 
lekiej perspektywy lepiej ocenia 
sytuację, niż bezpośredni jej akto- 
B. francuski minister skarbu 


madzeń w Paryżu mówił o finan- 
sach Polski. Zaznaczył trafnie, że 


zwyżka wynosi blisko 200 procent, wywóz się powiększa, a to nie 
Co oznacza podobny spadek wa-|wpłynęło na poprawę marki. Dla 


luty i podobna inflacja, nie po.|czego? 
Każdy to mie-'mając zaufania do waluty, pokry- 
Wyrazjcie, osiągane z wywozu, zatrzymu- 


trzeba tłumaczyć. 
tylko rozumie lecz czuje. 


Bo eksporterzy polscy, nie 


lego wydatniej jeszcze przejawia|jją zagranicą. 


się we wstrząsach życia, niż w obra- 
chunkacn. 
Zdawałoby się, że ogarnąć po- 


Jest to istotnie klucz do zagad- 
ki, dlaczego poprawa bilansu han- 
dlowego nie powoduje poprawy bi- 


winien największy pesymizm wo-|lansu płatniczego, pieniężnego. Nie 


hec sytuacji bez wyjścia. Bo za- 
równo łudzą się ci, którzy sądzą, 
że można się w tej chwili rozstać 
marką papierową i stworzyć re- 
alną walutę metalową, jak ci, któ- 
rzy przypyszczają, że przez sam 
devret można zamknąć emisję. 
.owiedzmy raz jeszcze, co już 


+ 
4 


wytwarza się równowagi w wypła- 
tach, bo obca waluła za eksport 
nie dopływa do kraju.Bez tej rów- 
nowagi, jak słusznie wyjaśnia da- 
lej p. Loucheur, zamiana 600 czy 
700 miljardów marek na 200 czy 
300 miljonów złotych mie zabez- 
pieczyłaby reformy monetarnej. 


Należy żywić nadzieję, że to 
której optymizm, będący tego świę- 
ta wielkim symbolem, zmącony jest 
troską o byt państwa polskiego z 
powodu jego deficytów, łatanych 
strzępami papieru. Trzeba być, 
mimo wszystko, optymistami. U- 
łatwia to realizację każdego pro- 
gramu. 


St. A. Kempner. 


Zyie gospodarcze Puski 


Wzrost wywozu w paż- 
dzierniku. „Berliner Boersen Co- 
urier“ dowodzi, że bilans handlo- 
wy Polski w ciągu roku 1922 prze 
| szedł znaczną ewolucję. Gdy w r. 
|1921 eksport w stosunku do im- 
| portu był częścią prawie znikomą 

już w marcu r. b. wywóz stanowił 
52 proc. dowozu, a w październi- 
ku 80 proc. To znaczy, iż Polska 
szybko zbliża się do wyrównania 
swego bilansu handlowego. Rozu- 
mie się, iż znaczną rolę gra w tem 
przyłączenie Górn. Śląska, z dru- 
giej jednak strony niemamy da- 
nych, by oświetlić cyfry znaczne 
wywozu Rosji oraz przez Gdańsk, 
zagranicę. Pomijając znamierme 
cyfry „Berliner Boersen Courier“ 
nie będziemy się mylić, gdy po- 
wiemy, iż bilans handlowy jest u 
nas zupełnie dodatni. Wracamy 
do handlu wolnego i jesteśmy pod 
tym względem siłą, która włynąć 
musi na poprawę naszej realnej 
waluty, pomimo koniecznych o- 
jgraniczefńi wywozowych artyku- 
łów żywnościowych. Jeżeli nasz 
wywóz pokrywany jest walutą 


pełnowertościową, to nie może 
być mowy o ujemnym bilansie 
płatniczym. 


Na tej podstawie daje sie unor- 
mować waluta nowa. Będąc pa- 
nami wywozu, którym nietylko 
|spłacamy dowóz, lecz otrzymuje- 
my nadwyżkę robimy znaczne 0- 
szczędności. Pierwsza rzecz za- 
tem szczegółowa statystyka jest 
potrzebna nietylko w wadze i wa 
gonach ale i wartościach. 


Przelanie praw państw niemięc | 


kich na skarb. Weszło obecnie w 
życie rozporządzenie prezesa Gł. 
urzędu likwidacyjnego wydane 
w poruzumieniu z ministrami spr. 
wewnętrznych, skarbu, rolnictwa 
i D. P. oraz sprawiedliwości, w 
sprawie przelania praw skarbo- 
wych państw niemieckich oraz 
praw członków niemieckich do- 
imów panujących na skarb pañ- 
stwa polskiego. 

Rozporządzenie zostało wyda- 
ne na podstawie ustawy z dnia 
14 lipca 1920 r. 


Wystawa przemysłu domowe- 
go w Pozraniu. Otwarta dnia 12 
b. m. przedstawia się okazale. — 
Z pomiędzy eksponatów specjal- 
nie zasługują na uwagę wyroby 
przemysu zdobniczego (dział sztu 
ki stosowanej) o kaszubskich mo- 
tywach łudowych. Należy spo- 
dziewać się, że wyroby te wzbu- 
dzą zainteresowanie nietylko na- 
bywców krajowych, ale również 
zagranicznych. 


Kronika ekonomiczna, 
—0— 
FRANCJA. 


Plany elektryiikacji. onari 
mentu wniesiony został projekt 
ustawy, dotyczący prac elektry- 


fikacyjnych w Aber-Vrach (depar- | 


tament Finistere). Prace te, dla 
których wykonania ma być za- 


już ostatnia w Polsce wigilja, w. 


"4zamówień. 


Rekordowa konjunktura na rynku drzewnym. 


Zwyżkowa tendencja dla drzewa w kraju i zagranicą. — 

Haussa na wyręby. — Nieprawdonodobne rezultaty przes 

targów.— interwencja rządu. — Polskie drzewo bez kon" 

kurencji Małe bezpośrednie zalnteresowanie zagrani- 

cy naszym przemysłem leśnym i jego powody. — Miljar' 
derzy drzewni | ich fantazje. 


(*) Ze strony dokładnie poinfor-|który cudzoziemcom, chcącym 
mowanej o stosunkach, panują- | wprost nabyć .u nas lasy do eks- 
cych w dziedzinie handlu drze-|ploatacji, a dającym bezsprzecz= 
wem i przemyśle leśnym otrzy-|nie o wiele więcej korzyści posia 
maliśmty szereg informacji, dają-|daczowi lasu niż miejscowi han- 
cych jaskrawy obraz stosunków |dlarze (zapłata w walucie obcej) 
panujących na tem polu, na któ-|czyni takie trudności, że każdy, 
rem w ostatnich czasach z bir | kto dał się skusić i raz jeden spró- 
skawiczną szybkością wyrastają | bował, ma raz na zawsze dosyć Í 
fortuny jakich w ciągu fat pracy | woti drzewo kupować od pośre- 
nie zdołano zebrać w żadnej in- |dnika loco Gdańsk, niż przecho- 
nej, nawet najbardziej rentownej|dzić całe pieklo biurokratyzmu 
gałęzi przemysłu lub handlu. prz bezpośredniej eksploatacji 

W ostatnich miesiącach zapa-|lasu na swój rachunek. Piekło to 
nowało w handlu drzewnym i eks- |jednak zręcznie umieją obchodzić 
ploatacji lasów nieprawdopodob- |nasi domorośli spekulanci. Umieją 
ne wprost ożywienie, wywołane jnawet w razie potrzeby przejść 
szalonem tempem, w jakiem pod-| przez nie, straciwszy zaledwie 
Inoszą się ceny drzewa, nietylko |troszeczkę złotego pyłku ze 
(na rynku wewnętrznym wskutek |swych skrzydeł a raczej kieszeni. 
fsvstematycznego spadku markij Na naszych kresach wschodnich 
i polskiej, ale nawet na rynkach za- jtranzakcje leśne przybierają 0- 
granicznych na których ostatnio:gromne rozmiary — a to dzięki 
ceny drzewa niemal się podwoiły. |niepewności, jaką odczuwają po- 
Podczas gdy w Anglji niedawno |siadacze majątków leśnych. Na 
jeszcze temu płacono za metr sze- |exsploatację w własnym zakresie 
(ścienny drzewa jeden funt sterling |żaden z nich prawie nie ma po- 
| dziś cena tej samej ilości dochodzi |tezebnej gotówki. Wystarogy za* 
do dwuch funtów. To też w ko-|zuaczyć, że jednokonna Mianta 
[tach handlarzy i przemysłowców |do zwózki drzewa kosz 


i 


jleśnych panuje przekonanie, Że nie dziennie przeszłą, 30.000 mk., 
| dzisiaj niema dość wysokiej ceny ja wydajność jej p jest zniko~ 
(której nie możnaby zapłacić za|ma, gdyż ani chłop kresowy nie 


materja? drzewny, przeznaczony |«rzeszy zbytnią gorliwością w 
do celów handlowych i przy któ- |pracy, ani też jego szkapina zbyt- 
rej nie możnaby jeszcze grubo za- |nią siłą. Sprzedają więc właścicie- 
robić. Natłok przy przetargach jle swe lasy względnie oddają je w 
zarówno publicznych, jak i pry- eksploatację, niepewni, czy jutro 
]watnych panuje niesłychany i mi- jeszcze będą ich właścicielami. — 
tno że dla najmniejszej tranzak- Rządowa ochrona lasów tak gro- 
cii leśnej potrzebne są miliardowe źna dla nieznających stosunków 
jsumty, trudno cośkolwiek kupić cudzoziemców, nie umie sobie ja 
|dia olbrzymiego popytu. W takich koś odpowiednio radzić zę spekue 
| warunkach zrozumiałym sie staje; lantami leśnymi — to też wyrąb 
nieprawdopodobny wprost fakt, odbywa się prawie zawsze ze 
jże na przetargu rządowych wy- szkcdą dla zalesienia i drzewosta- 
rebów w puszczy białowieskiej u-| nu i to nietylko w lasach prywat- 
zyskano za jeden metr sześcienny frrych. zle nawet rządowych, © 
| drzewa cene 172,000 marek, — alczem zresztą szeroko i niejedno- 


j więc cenę o jakiej jeszcze nikomu |krotnie rozwodziła się l- 

nie śniło się na rynku drzewnym.| Kresy są obecnie ek ag 
Gdy dodamy, że eksploatacja ie- | kapitalistów — spekulantów. -< 
dnego metra sześciennego drze-|cna konjuktura sprawiła to, ze 
wa, wraz z dostawą do stacji ko-|niewiórzy handlarze leśni dorobili 
lejowei i transportem kolejowym |się takich majątków, że nie wy- 
wymaga jeszcze bardzo znacz-|starczają im juź ani zwykłe salgre 
| nych sum potworność osiąznietej nowe wagony. ani samochody, 
cyfry przetargowej występuje w|Jeden z nich (Cyryński) 


f 


obec- A 


+ 
„którego À 
całej pelni. | nie dziwi nikogo po-|terdhem. działalności jest Nowo: 


ulotka, że rząd ma zamiat prze-|$todzide Lidzkje iWotyńskie”niae 
targ teń unieważńić, jako wynik dawnoszakipił sofie swój własuy 
bijącej w oczy spekulacji na dal- | wagon salonowy w Belgji i nim 
szą zniżkę marki polskiej. rozjeżaza po państwie. Handla! ze 

Warunki dla koniuktury na ryn-|ci. orientujący się lepiej widać w 
ku drzewnym są rzeczywiście |svtuacii politycznej naszego nań- 
„świetne. Drzewo nasze niema o-|stwa. zakumują dziesiątki tysięcy 
becnie żadnej poważniejszej kon- |hektarów lasów na terenach kre- 
kurencji zagranicą. Finlandja nie |sowych, nietylko do eksploatacji, 
posiada wcale dębów — może je-|ale na wyłączną swoją własność. 
dynie eksportować na wiekszą |Szereg banków, które w okresie 
skalę świerki, zaś Szwecja, która |ożywienia się handlu nadgranicz- 
z pośród eksportujących drzewo |nego z Rosją powstało w miejsco- 
państw północnych, mogłaby |wościach kresowych, przerzuciło 
konkurować z nami na rynku an-|się obecnie, gdy w handlu tym 
zielskim — czynić tego nie może |panuje stagnacja, dó interesów le- 
z powodu wysokiego stanu swej|śnych i robi doskonałe  interesa. 
wzluty. Rosja 'zaś, najpoważniej-| Nawet najnieudolnici prowadzo- 
szy dostawca drzewa, nie wcho- ine przedsiębiorstwa leśne, które 
dzi wcale w rachnhe, gdyż przyjw normalnych warunkach powin- 
ruinie swych środków komunika- |ny nietylko że nic nie zarobić, ale 
cjimych nie jest w stanie wyko- |stracić wszyst., dziś zarabiaja. Są 
nać nawet małych zagranicznych |między niemi takie, które prowa= 
i dzą eksploatację jak można naj- 

Na pozór dziwnem się wydaje, |nieudolniej — zarządy posładają 
žu przy takiej konjukturze tak|w Warszawie, gdzie w Kolosal- 
miało cudzoziemców interesuje sie|nvch biurach urzęduje po kiiku- 
bezpośrednią eksploatacją lasów |nastu dyrektorów — a ma miejscu 
[u nas. Bo rzeczywiście cały kan- |w lesie i tartakach personel pod- 
de! drzewny i leśny spoczywa w |rzędny i najczęściej nieuczciwy, a 


| 


| 


| 
| 


; 


Złote, czyli złoto, na ktorem 
oparioby nową jednostkę, uciekło: 
by zagranicę i monete zreformowa- 


|okrotnie wyjaśnialiśmy. Marka 
papierowa, ten przeklęty pieniądz, 
ten bezustańnny krzywdziciel licz- 


nych warstw żyjących z pracy fi-l Ha spotkałby ten sam los, co dó- 
zycznej i umysłowej, stała się do-|tychczasową 
biodzlejstwem dla skarbu, Bez Ale to nie znaczy, iż przy sta- 


bilizacji obecnej waluty, zabezpie- 
czonej stabilizacją bilansu i bud- 
żetu po pewnym czasie nie doj- 
rzeje samorzutna reforma. Oczy- 
wiście poprzedzić ją muszą różne 
przerotne uchwały ratunkowe, któ- 
re opracowywane są w minister- 
stwie skarbi. 


niei me mjożnaby ani budować, 
ani podtrzymywać państwa. Ona 
zapełnia luki, których społeczeń- 
stwo nie umiało pokryć daninami 
prawiełowemi. 

| znów tylko metodą opty- 
munu dojść można do opanows- 
mia trudności. Przedewszystkiem 


trzepa zaprzestać ostarźania marki e 


+ = 


wiązane specjalne towarzystwo ząłcsach pośredników, wyłącznie jjednak nie słychać ani o jednem 
udziałem rzędu. przewidują wy-|piawie powojennych spekulantów |bankructwie ani rtawet o przej 


zyskanie siły przypływu morskie- | którzy na procederze tym dora-|ściowych trudnościach Mnanso= 
go do wytwarzania energji elek- Didia się olbrrymich fortun, bar-|wyvch w tei gałęzi, stanowiącej 
tryczne: i koncentrują na sobiej 79 Często ze szkoda dia stanu |dziś wdzieczniejszy objekt speku= 


uwezę świata -iażynierskiego Eu- naszego lefhezo postbóanie. Wise | lacji Miz de niedawna brylanty i 
ropy. Na razie uzyskana będzie PONOSI w pierwszym rzędyie trąd | złoto. 

energia elektryczna w ilości oko- 
ło 3200 koni narowvch. 


Koszty obliczane są na 268 mi. | handlowa, którą zastępuje umowę gwarancję, źe clo na te towary 
lianów franków. ` datychosasowa a roks 1917. Kr- bodzio zrównane z clem przyzna» 

; Bada ugyskala ieryfe minimalna na nem ma te same towary Stanofm 
. Yraktat nandłowy z Kantig. | 120 artykułów «wywozowych. Zijednóczorym Ameryki Pólnoce 
Dnia 16 b. m. podpisana została zniżkę taryfy maksysnalnej ną 300 nej. Wszystkie inne towary tana- 
między Francja a Kanadą umowa prawie mayek towa- tudzież'dyjskie będą clove podłag francu- 
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skiej taryfy ogólnej z roku 1910 
(t. j: taryfy ogólnej wcześniejszej 
od ustalonej dekretem z dnia 28 
marca 1921 r., obecnie obowiązu- 
liącej), tak długo, jak długo będzie 
ona stosowaną wobec St. Zjedno- 
czonej Ameryki Północnej; w prze 
'ciwnym razie towary kanadyjskie 
doznają zniżki 25 proc. od różnicy 


Perspektywy handlu polskiego. 


Rozwój handlu w Polsce przed 
wojną światową pozostawał w 
ścisłej zależności od ogólnych wa- 
runków ekonomicznych te ostat- 
nie zaś od położenia politycznego. 


między obecną taryią generalną i Brak własnej państwowości wy* 


minimalną. 


| Deficyt kolejowy. Sprawozda- 
nie komisji finansowej izby depu- 
towanych przewiduje na rok bie- 
Żary deficyt kolejowy w sumie 
1310 mil. franków (w r. 1921 wy- 
nosił 2084 mil. fr.) 


*) Podwyżka taryf poczto- 
mych I kolejowych. Rada komisa- 
zy ludowych postanowiła od dnia 
4 grudnia podnieść taryfę kolejo- 
wą o jedną trzecią. Taryfa baga- 
żowa zostaje podwyższona trzy- 
krotnie. Również od dnia 1-go 
grudnia zostaje podwyższona ta- 
„ryfa pocztowa i telegraficzna: o- 
płata listu zwykłego będzie wyno- 
siła 40 rb, odkrytki — 20 rb.; te- 
legramy zwykłe — 40 rb. za slo- 
wo, terminowe — 120 rb. 


*) Nowa „redukcja zer”, Sow- 
bngrkom postanowił puścić w o- 
„Mieg nowe banknoty pod nazwą 
„państwowe znaki pieniężne 
' RSFSR 1922 r.* Jeden  rubel bę- 
dzie się równał dawnemu miljono- 
wi rubli. 


! *) Pierwsza fabryka zbudowa- 
na po rewolucji. W Nowo-Łamiń- 
sku ofwarto fabrykę cellulozy. 
Jest t rwsza fabryka, zbuda- 

ana w Rosji sowieckiej po rew- 
lucji listop. i. 


*) Zakaz wywozu bawełny. 
Rada pracy i obrony wzbroniła 


kluczał istnienie niezależnej poli- 
tyki handlowej, a w związku z 
tem możność wywierania wpły- 
wu na rozwój handlu wewnętrz- 
nego i zagranicznego. Pozbawione 
samodzielności politycznej ziemie 
polskie zmuszone były stosować 
się do potrzeb i kształtowań się po 
Htyki gospodarczej ogólno-pań- 
stwowej rządów zaborców, co 
wykrzywiało prawidłowy rozwój 
ekonomiczny ziem polskich. Jak- 
kolwie handel najwięcej się roz- 
winą? w b. Kongresówce, jego 
stopień rozwoju daleki był od tych 
możliwości, jakie dałyby się osią- 
gnąć w państwie niepodległem w 
warunkach normalnych. Niedoroz 
wój tego handlu wytwarzał brak 
łączności między dzielnicami, 
brak poparcia czynników rządo- 
wych oraz wadliwość jego form 
organizacyjnych. Społeczeństwo 
wreszcie w sposób niedostateczny 
zdawało sobie sprawę z zadań 4 
roli handlu w dziejach narodu. 
Wciąż jeszcze pokutowało z sze- 
snastego i szczególnie siedemna- 
stego wieku datująca się pogarda 
dla zawodu kupieckiezo, trakto- 
wanie go jako profesii, uwłaczaja- 
cej stanowi człowieka „dobrze u- 


rowce), lub pogorszyć stan naszej 
aprowizacji (środki aprowizacyj- 
ne). Rząd w sprawie polityki przy 
wozowo-wywozowej niema zu- 
pełnie ustalonych wytycznej, a ich 
określenie było niedawno przed- 
miotem debat w radzie przemy- 
słowo - handlowej. Zdaje się, iż 
miarodajne dla jego polityki: sta- 
ną się wskazania centralnego 
związku polskiego przemysłu, 
górnictwa I t. p, który uznał za 
wskazane: 1) zakazy co do wy- 
wozu surowców i środków żyw- 
nościowych stosować przejściowo 
i tylko odnośnie do niektórych 
artykułów stosować reglamenta- 
cję; 2) cła wywozowe zastąpić 
zmienionemi opłatami wywozowe 
mi; 3) cła zaś przywozowe regu- 
lować automatycznie w zależno- 
ści od różnicy kursowej pieniądza 
papierowego w złocie, nie zaś od 
ceny rynkowej artykułów, jak to 
było projektowane. 

Mimo usiłowań rządu w kie- 
runku wzmocnienia naszego eks- 
portu, ku czemu przyczynić się 
ma coraz większe zwężanie licz- 
by artykułów, zakazanych do wy» 
wozu, dalecy jesteśmy od równo- 
wagi naszego bilansu handlowego, 
Poprawa jest jednak widoczna. 
Tak więc wywóz w r. 1920 wyno- 
sił zaledwie 17,6 proc. przywozu, 
w r. 1921 wynosił on już 43 proc. 
przywozu. Stosunek wywozu do 
przywozu powiększył się o 2 i pół 


rodzonego”. Nie było ani należy- , raza. Przywóz zwiększył się w r. 
cie zotganizowanego handlu hur- 1921 tylko o 33 proc., wywóz na- 
towego I tranzytowego, nie było tomiast o 227 proc. W r. b. w m. 
wielkich domów handlowych, na jstyczniu stosunek wywozu do 
prowincji panującą formą handlu |przywzou wyrażał się w 33,6 pr. 
było kramarstwo, nie posiadaliś- (pod względem wartościowym), 


my giełdy towarowej, a najwię-|w lutym — w 


wywóz zagranicę z Rosji bawełny |kszą plagą dla handlu stało się 


wobec niedostatecznego zaonpa- 
trzenia w surowiec przemysłu ba- 
wełnianego rosyjskiego, Piotro- 
grodzkie bluro Przemysłowe wy- 
dało zakaz wywozu zagranicę 
przez osoby i firmy prywatne 
wszelkiego tomu metalowego: 
wywóz ten zostaje monopolem 
państwowym. 


*) Eksport Inu z Rosji sowiec- 


kiej. W ciągu roku bieżącego pół- | granicznego, 


nocno-zachodfł oddział związku 
kooperatyw sowieckich, t. zwan. 


„Centr zu“ eksportował 7a- 
K tys. pudów Inu. W 
sKOWS gub. „Centrosojuz” 


przygotowuje do wywozu dalsze 
100 tys. pudów włókna Inlanego. 


CZECHOSŁOWACJA. 


Zaprowadzenie waluty złotej. 
Dnia 18 b. m. wniósł rząd Czecho- 
| wacki do parlamentu projekt 
po awy 0 nowej jednostce waluto- 
wej — dukacie. 
| Dukat czechosłowacki będzie 
zawierał 3,442 gr. czystego złota, 
t. j. będzie miał wartość mniej 
więcej 11 złotych koron austrjac- 
kich; nie będzie on posładał ża- 
dnego kursu przymusowego, bę- 
dzie handlową jednostką mone- 
tarną, która bita będzie nietylko 
na rachunek rządowy, ale równieź 
na rachunek prywatny. 


i Konjunktura gospodarcza. W 
zwiazku z sytuacją walutową, mia 
nowicie z podniesieniem się cen 
dewiz obcych na giełdach czecho- 
stowackich I lekkim spadkiem ko- 
rony czeskiej sytuacja przemysło- 
wo-handlowa jest obecnie nieco 
bardziej ożywiona. Czechosłó- 
wacki bank państwowy i rada 
banków akcyjnych mają zamiar 
podnieść stopę dvskontową, która 
dotad wynosiła 5 proc., w kołach 
finansowych przypuszczają, że 
zwyżka ta nie przekroczy 2 proc. 


ZAMŁAD KRAWIECKI 


| Leonarda HE (WANA | 


w Łodzi, ul, Wólczańska 63, 


prawa oficyna, partir, 


Wykonywa wszelkis roboty w 
zakres fachu wchodzące, x 
własnych, jak również i powie- 
rzonrch materjałów 


A 116—1 
| Wyśończenie pierwszorzędne! 
W Specjalista na roboty futrzane. 


Zz" 


etre 1: 


zbyt bardzo rozwinięte pośrednic- 
two, powodujące - kształtowanie 
się cen wysoce niekorzystne dla 
konsumenta. Po odzyskaniu nie- 
podległości handel polski wkracza 


42,7 proc, w mar- 
cu — 50,2 proc, w kwietniu—52,2 
proc, w maju — 38,8 proc. i w 
czerwcu — 50,8 proc. W drugiem 
półroczu stosunek ten staje się 
jeszcze bardziej korzystny i obec- 
nie podobno dochodzi już do 80 pr. 


ży kraje bałtyckie oraz północ- 
ne, zdradzając ecoraz większe za- 
interesowanie dla niektórych na- 
szych surowców oraz wyrobów 
przemysłowych. 

Intensywny rozwój naszego 
przemysłu, stałe postępy, jakie 
wykazuje nasza produkcja prze- 
mysłowa i rolnicza pozwalają po- 
myślną przyszłość wróżyć naszemu 
handlowi. Ustawiczny jednak 
wzrost cen w kraju sprawia, iż 
konkurencia na rynkach obcych 
coraz staje się dla nas trudniejsza 
(mp. w dziedzinie przetworów nal- 
towych). 

Z uzdrowieniem polityki skar- 
bowo-walutowej rządu wiąże się 
możliwość świetnego rozwoju han- 
dlu polskiego. Dalszy jednak spa- 
dek marki polskiej i wzrost cen, 
sprowadzać będzie musiał z cza- 
sem zupełną stagnację w naszym 
handlu eksportowym co stanie się 
szczególnie wtedy faktem nieunik- 
nionym, gdy ceny na zachodzie 
zaczną kształtować się z tendencją 
wybitnie zniżkową. 

Możliwość ziszczenia się tych 
prognostyk już teraz budzi uzasad- 
nione obawy i wskazuje na po- 
trzebę usilnych zabiegów w kie 
runku uzdrowienia naszych finan- 
sów. 

Dr. Leon Pączewski, 


Rynek pieniężny. 
Tydzień giełdowy. 


W tygodniu ubiegłym zwrócili- 
śmy w rubryce niniejszej uwzgę 
na doniosłe znaczenie czynnika 
politycznego na codzienne walia- 
nia kursów giełdowych. Tydzień 
ostatni był pod tym względem wy 
soce znamiennym, a wahania kur- 
sów w porównaniu z poprzednie- 
mi nader gwałtowne. 

Giełdy krajowe były pod wra- 
żeniem tragicznych wydarzeń 


na nowe tory. Przed Polską, jako jakkolwiek liczba ta wydaje się warszawskich, wydarzeń, które 


krajem wybitnie tranzytowym, ot- 
wierają się świetne perspektywy. 
Handel zaczyna się organizować. 
Powstają przedewszystkiem wiel- 
kie domy handlowe dła handlu za- 
domy transportowe, 
coraz racjonalniej zaczyna się or- 
ganmizować handel hurtowy. Kie- 
dy z początku reglamentacja obro 
tu towarowego wewnętrznego 0- 
raz wybułały etatyzm w polityce 
przywozowo- wywozowej wyso- 
ce nie sprzyjały rozwojowi han- 
dlu, z chwila zniesienia reglamen- 
tacji obrotu wewnętrznego i przej 
ścia rządu do liberalnej polityki 
handlowej, inicjatywa prywatna 
mogła rozwijać się w korzystniej- 
szych warunkach oraz snadniej I 
śmielej realizować swe plany. za- 
mierzenia. Ale zdrowemu i nor- 
malnemu rozwojowi handlu stane- 
ły I stoją obecnie na przeszkodzie 
ciągłe fluktuacje waluty polskiej. 
Niepewność walutowa uniemożli- 
wta odpowiednią kalkulację, czy- 
ni zyski iluzorycznymi. Szkodlł- 
wy wpływ na rozwój handlu wy- 
wiera również powolny tryb za- 
łatwiania spraw przez władze są- 
dowe i administracyjne, stwa- 
rzający niepewność w stosunkach 
handlowych. Osoba, zawierająca 
interes handlowy, którego done!- 
nienie nie następuje równocześnie, 
jest skazana na ustawiczną obawę, 
czy złożone przez nią pieniądze 
nie staną się „pożyczką przymu- 
sową'* w rękach niesumlennego 
dostawcy. 

Nowy kurs w polityce handlo- 
wej rządu polskiego, zanoczątko- 
wany w połowie roku 1921, wy- 
wart na rozwój handlu polskiego 
wpływ przemożny. Zniesłonó wy- 
dawanie pozwoleń na. wywóz, to- 
wary zaś zakazane do wywozu 
lub przywozu, wyszczególniono 
w specjalnem rozporządzeniu. W 
związku z tą doniosłą zmianą w 
polityce handlowej rządu polskie- 
go eksport polski zaczyna wzra- 
stać z miesiąca na miesiąc, o czem 
świadczą dane statystyki handlu 
zagranicznego. W chwili obecnej 


$| istnieje tylko kilkanaście artyku- 


łów, których przywóz jest regla- 
posowany (artykuly przeważnie 
luksusowe). Co do wywozn, zaka- 
zy stosowane są przeważnie do 


nieprawdopodobną. 

Kiedy w latach poprzednich 
głównymi przedmiotami naszego 
wywozu były: drzewo, nafta i 


|przetwory naftowe, a na dalszym 


planie: cement, ziermiaki, cukier, 
jaja, gęsi, wyroby z drzewa, Wy- 
roby przemysłu tekstylnego I t.p., 
obecnie na plan pierwszy obok 
drzewa i nafty wysuwają się wę- 
ziel | wyroby przemysłu tekstylne 
go. W przyszłości coraz większą 
rolę w naszym bilansie handlo- 
wym będą odgrywały również: 
zboża chlebowe, cukier, wyroby 


"przemysłu metalowego i chemicz- 
|nego, na co wskazuje coraz bar- 


dziej wzmagający się ich wywóz 
już w chwili obecnej. Jeśli chodzi 
o kierunek naszego handlu zagra- 
nicznego, jak wiadomo, przed woj 
ną ziemie polskie prowadziły han- 
del przeważnie z państwami za- 
borczemi (Rosja, Austro-Węgry, 
Niemcy). Ten kierunek utrzymał 
się w części również w chwili o- 
becnc:. W r. 1921 połowa naszego 
wywozu szła do Niemiec I Au- 
stri. W.r. b. w 1-szym kwartale 
73,8 proc. wartości ogólnego wy- 
wozu kierowane było do Niemiec, 
Austrii i Czechosłowacji. Sam tyl- 
ko udział Niemiec wynosił 44,3 pr. 
Czynnikiem, stwarzającym tę je- 
dnostronność naszego handlu za- 
granicznego, jest siła przyswycza 
jenia naszego kupiectwa, brak e- 
nerzii I inicjatywy w poszukiwa- 
niu nowych rynków, brak przed- 
siębiorczości. Zawarte obecnie 
konwencje handlowe z całym sze- 
reziem państw zachodnio-euronej- 
skich (Francja, Włochy, Rumunja 
Jugosławja w pierwszym rzędzie) 
powinny rozszerzyć nasze rynki 
zbytu | złamać niechęć naszego 
kupiectwa do nawiązywania sto- 
unków handlowych z nowymi 
ilentami. Szczególnie Rumunja i 
Jugosławia mogą stać się bardzo 
poważnymi odbiorcami wyrobów 
naszego przemysłu, a ze względu 
na wysoką walutę tych krajów 
kupiectwo nasze winno baczną na 
nie zwrócić uwagę. Słyszeliśmy, 
iż w łonie naszego rządu ist ueje 
zamiar zawarcia układu handlowe 
go z Turcją. Jest to zamiar bardzo 
chwalebny, który spotka się nie- 
watpliwie z najwyższ. uznaniem 


jjartykułów, których pozbycie sięjnaszych sier handlowych. Do 
ijra rzecz zagranicy mogłoby wy-|ryrków, które nie powinny hyć a-|ge rozwału wypadków ucierpieć 
Alwrzeć wpływ niekorzystny na bojylnie traktowane przez nasze |rioże wytwórczntć krain. 

da rozwój naszego przemysłu (su-'Kupiectwm. zaliczyć jeszcze nele-l _dęgpocześnie % uspnakojeniem,: 
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gromkim-echem rozbrzmiały po 
świecie i wpłynęły rzecz prosta 
również na kurs naszej waluty 
zagranicą. To też widzimy dalszy 
spadek kursu marki polskiej w Zu- 
rychu — zniżkę z 3,25 ct. na 3 ct. 
Oznacza to, że w ciągu ostatnich 
dwuch tygodni marka polska stra- 
ciła według kursów szwajcarskich 
jedną siódmą swej wartości! 

Giełdy polskie zareagowały na 
zamach sobotni nagłym podniesie- 
niem kursów. W końcu tygodnia 
ubiegłego panowała tendencja 
słabsza, zwłaszcza w stosunku do 
walut. W sobotę wieczorem kurs 
dolarów na giełdzie nieurzędowej 
w Warszawie przekroczył 19.000. 
Koła handlowe | bankowe zdy- 
skontowały niejako możliwość za- 
mętu politycznego. 

Pod wpływem energicznych za- 
rządzeń nowego gabinetu nastrój 
nerwowy ustąpił nieco, a kurs wa 
lut i dewiz obcych zniżyły się w 
końcu okresu sprawozdawczego. 

Charakterytycznym momentem 
w ukształtowaniu się kursów, mo- 
mentem najdobitniej świadczącym 
o tem, że obecna zwyżka walut 
wywołana jest motywami par 
excellence politycznemi był spa- 
dek kursów panierów przemysło- 
wych w początku bieżącego tygo- 
dnia, Wszak normalnie jednocze- 
śnie ze zwyżkami walut obcych, 
recte ze spadkiem waluty własnej 
podnos! się również wartość pis- 
niężna objektów przemyslowych. 


środków spożywczych i towarów. | 4700, 


Odbiclem tego zjawiska jest poi- 
nosrenie się kursu panierów prze- 
mysłowych, hędących lesitymacją 
posiadania udziału, posiadania pa- 
wnej cząstki „wartości rzeczo- 
wych“, stanowiących majątek 
przedsiebiorstwa. 

Tak rzecz się ma zawsze, gdy 
do czynienia mamy ze zniżką wa- 
luty, srówodowaną momentami c- 
konomicznemi, np. niepomyślnym 
stanem bilansu handlowego lub 
zwiększoną emisją banknotów. 

Zupełnie inny charakter miały 
jednak ostatnie „ydarzenia giel- 
dowe. Wobec nierokofu, który za- 
panował w kołach gospodarczych 
z powodu wypadków politycz- 
nych kursy papierów nrzemysło- 
wych poczęły spadać: hvło to wy 
razem obaw. tè z powód: dalsze- 


Nr. 352 


które, jak zaznaczono, w końcu 
tygodnia zananowało na giełdzie 
dewizowej i z pewnym spadkiem 
walut obcych daje się spostrzec 
zwyżka akcji. Z poszczególnych 
papierów przemysłowych dość pó 
ważną zwyżkę osiągnęły akcje ży 
rardowskie, których kurs' docho- 
dzi znów do miliona mkp. 
Nieco słabiej natomiast 
— akcje „Parowozu'” i niektórych 
fabryk przemysłu żelaznego, Ak- 
cje bankowe bez zmian istotnych. 
Na giełdach niemieckich pano- 
wała tendencja bardzo niejednoli- 
ta z powodu pogłosek o sprawie 
reparacji, a wahania kursów de- 
wiz były nadzwyczaj gwałtowne. 
—00— 


Glełda warstawsia, 


W dniu wczorajszym na warsza%- 
sklem zebraniu glełdowem w dzledzie 
nic walut i dewiz tendencja b, spo- 
kojna Kursy zniżko-we. Również I 
w dziedzinie papiatów dywidendowy: 
male ożywienie, Dokonywano niewie 
tranzakcji po kursach nieco wyższych. 

Gotówka. f 

Dolary Stan, Zledn. 17475—17400 

Franki franc, 1205. 

Marka niem. 2.77,50 —2,72 


Czeki I wpłaty. 


Belgja 1187.50 

Berlin 2.70—2,72. 
Holandja 6875 

Londyn 8/750—80900 
Nowy |ork 17400—17575 
Drobne dolary 17410—17240 
Paryż 1294—1309, 
Szwajcaria 3325, 
Wiedeń 26.00 

Prada 522. 

Włochy 890, 


Listy zastawne. 


Miljonówka 1690—1685 
4 i pöl proc, listy zast. zlemsk. za 
100 rubli 4800, 
4 i pół proc, Tis zast. ziemsk za 
VO marek 57.00. 
5 procen. obl, m. Warszawy 382 
5 proc Łodzi 214, 
Akcje. 

Bank Dyskontowy 18500 
Bank Handlowy 29.00 
Bank kred, warsz. 15000 
Bank zachodni 2550 
Bank przem. lwowskich 2550 
Zw. so, zarobk, 
Firley 600 
Cukier 49' 000 
Drzewo 5900 
Węgiel 88000 

ieliński 13550 
Starachowice 
Łazy 25500 
Cegielski 43000 
Lilvop 
Modrzejewski 70000 
Pocisk 
Ostrowiec 68000 
Karasiński 9040 
Rudzki 29000 
Parowozy 5200 


Cedota giełdy pieniężnej w Lodzi 


Łódź, dnia 21 grudnia. 


Dolary St. Zjednoczonych (gotówe 
ka) w plac. 17799, w żąd. 17.825. 

Dolary St. Zjedn. (czeki) w płac. 
1 w fàd, 17800, w tranz. 17780 

ranki belciiskie (czeki) w płac. 

1210, w żąd. 1215, tranz. — 

Franki frrncuskie (czekł) w pach 
1550, w żąd. 1540, w tranz. — 

Frarki szunje. (czeki) w płac. 
3585, w żąd. 5400, w iranz. =- 

Funty ang, (czeki) w płac, £5000. 
w żad. 25,400, w tranz. 

Korony austr, tczeki) w płac. 0,28, 
w žad. O, 6 i pół. 

Marki niem. (got. w płac, 2.50, 
W žad. 2.85, tranz. 285—265, 

Marki niemieckie (czeki) w prać 
2.65, w fad, 216, w tranz, 2.66—2 65, 

5 proc. listy zastawne m. Łodzi w 
plac. 192, w żąd. 202. 

4 pół proc. listy zastawne m. Le» 
dzi w p'ec. —, w żąd, 190. 

6 proc. obligacje m. Łodzi w piae, 
— w żad. 5j, 
Miljorówka w plac. — — w Żąd. 


1 meme: neki Warszawskie, 


Wczoraj na warszawskie) gieldzie 
nienrzedowej nołowania byly następn” 
jące: 

Dotary 17300, 

Frank! ir. 1900 


Ruble złote 580000 
Ruble srebrne 5309 
Bilon 2500. 


tera nieka w Lod. 


Wczoraj na nieurzędowej gieldzta 
w m, Łodzi tendencja byla slaba, glow» 
nie dia walut zachodnich. Obroty sra* 
dnie, f 

Kursy kształtowały się następujace? 

Dolary 17500 = 17550 — 17480— 17450 

Funiy 81000- 9500 

Frani Ie. ISTA i 

Frast: held, 1175 


Franki szwu 500—534 5300 
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Warki 2.7—2792 | pół Nowy-<Tlork 8.725 —6.907 Londyn 31.271,75—31.578.05 Marka polska 59925 Nowęy-larir 593,25 
Kor. austr. 0.27=0.0:,25 Londyn — - Holandia 9.09,95—9.706,75 Nowy=lork 8 750—'.850 Londyn 24,55 
Kor. czesk. 530—522 Paryż 500,74—505,96 Christiania 1.247,87—1.256,15 Londyn 51.250—51,750 Paryż 50.35 
Liry 875 Poznań 57,00—33,10 Konerhada 1,556,60—4.307, Ka ë Paryż 509—510 Wiedeń 0,0075 
Leje 100. Holandia 2,715,20—92,721,50 Sztokholm 1750.59 — 1.789,47 Praga 702 —205 Prada 15.85 
Est 'wka 8 0 00006 23530 Ą Bnenos-Aires 2. 563—2.576,45 sj 545—548 Wtochy 27,05 
edeń czeki 0,2: — — i 1 9—468 ja =, 
Sh, r brwi Urzędowe notowania w Ronlinie, | Tendencia mocniejsza. Szewiaria 1277,50—1.297,50 Budapeszt 02275 
: Zamknięcie giełdy Holandja 2.690—2,750 Sofia 3,75 
s T 
Drzedowa -niełda mdańcka. n BERLIN, 22 ' grudnia. (Tel. własny Noinredowe LU W Berlinie. endencja spokojna. Bukareszt 5.15 
GDANSK, 22 grudnia. — (Tel. wi.| „Głosu Polsk.*). Na urzędowej gieldzie Austr. kor, 0,0076. 
„Głosu Polsk..). — Na dzisiejszem ze- | berlińskiej notowania byty następujące: BERLIN, 22 grudnia. (Tel. własny). Koftowe notowania W larythn. 
braniu giełdy gdańskiej notowano: Warszawa 58,75 Po zamknięciu gieldy, notowania były ZURYCH, 22 grudnia. (Telegram ——00—— 
Warszawa 53,15—58,25 Marka polska 39,25 następujące: własny „Gł. Polsk.*) 


Marka polska 59,65 — 39,85 New-Jork 6.758, 08—6.791 „94 x Warszawa 39,00 © Warszawa 0,02,34 


p 


FABRYCZNY SKŁAD 


wyrobów 


Podarunki 
gwiazdkowe 


zpezwajemy dopóki zapas 


Wełnianych i Bawelnianych 
Rara ORYG 


sse i Be Karowscy LJ. Bielajew 


z z ul. Piotrkowska Nr. 37, 
d , y 4 
SAAPA 8%, 79 G0 Łód 9 w podwórzu. Telefon X 11-68, 


/ SEZON 1922-23, 


Orkiestra Filharmoniczna | 
ass W Lodz. 


Zarząd i Sekretarjat: 
Piotrkowska 79) 


| SALA FILHARMONII, Dzielna 20 
y W niedzielę, dnia 24 grudnia r. b. o godz. 12 w poł. 


li-ty Poranek Muzyczny (Ludowy) "FAA 12.5, 105. 9500 
| 11- pi k w | | 
poświęcony Muzyce Polskiej. wy rog 80 Poleca stale w wielkim wyborze wyroby; 


MERÓJ Bronisław Szulc 
sonisra : Kazimierz Krukowski (spiew) 


m4 W programie m. in: Roman Słatkowski: Uwertura do 
op. „Marja*. Noskaowski — „Step* poemat symfoniczny. 
Meniuszko—Arja » op. „Straszny dwór“. 


„ batystn z koronkami 1350 | muesmaw: | A 
a E | DZIAŁ SUKIENNY: TZIRE BAWEŁNIANY: 


z batystu haftowane 4.5, 3.5, 2300 | 
fabryki sukna A. G. Borst w Zgierzu Lej oaz 


w » Franciszek Kinderman Juljusz Kinderman 
Karol Hoffrichter 


Halki „reform 
; z batystn haftowane 12.5 9.5 750 


Domowe fartuchy 


W niedzielę, dnta 24 grudnia r.b. o godz. 4 po poł. THIDE trwało 75,63 4500 À Teudor Ender 
Il-y Koncert Popołudniowy Bielizna dla -E Adolf Daube. 
chłop. i dziew. . SPECJALNY DZIAŁ 158—1 


l zeyklu operowych FR ia” SPRZEDAZY DETALICZNEJ 


ORAA PPEBKOSA : spawn Bu m- 265 Ceny akty ZEN WESTEN 
C Bronisław Szule c h | : R tói 
3 Fota ZMEGHE! I Rosner, LÓJŹ 
Hay sj o e i Piotrkowska 100 i filja 160. 
8 Elżbieta Efimcewa | z TERE p ETETEA 
A POR SEK T Wielka wygoda! mamm 
ARR ; $ 5 
NA S Konstanty Kniaginin -. z dla urzędników oraz szerszych sfer naszego 
(baryton) spółeczeństwa otworzyłem dzlał sprzedaży 


Na kredyt aert 


„Najtańsze źródło” 
Dzielna Nr. 36, telefon 13-37. 


Towary na bieliznę, bostony, korty, 
welury na ubrania damskie i męskie 
oraz chustki, kapy, obrusy i inne. 


W programie m, in.: Borodin: Arja z op. szo Igor". 
Moniuszko: Arja z op. „Hol ika* 


i Verdi: wielki duet z op. „Rigoletto” 


(Akt 5-0i). 


BL: 


Z aa 


Pa +, krajowych i zagranicznych to- 
Wielki wybór warów męskich i damskich 
po eenaeh przystępnych tylko u 


G. E. Restel i S-ka 


100. Piotrkowska 100. 17520-8 


W poniedziałek, dn. 25 grudnia r b. o godz 8.15 w. 


12ty Wielki Koncert Symfoniczny 


(6-y z drugiego cyklu abonsmentowego). 


apo Fiji nie posiada. D22 
e NYO OI6I po sfnistzSq s 


Tanio, bo w mieszkaniu prywatnem. 


CORRA LACIYN WM 


38 DYREKCJA: 846—1 
AE HR, ERE R q s l| Ceny przystępne Ceny przystępne 
Wi, i. To B BAK? SWE WYSKOK i A ę 
> a zsese | Na Gwiazdkę! 
(KROLONJA) prześcignąły wszystkiego rodzaju likiery | 
a A aeee ti iret ki i | B 
SOLISTA: owoców; nie zmienia: y | ź kiego 
tego spirytusu, nie mają wogóle smaka p] Wielki wia damskieg 
PROFESOR SE DODA Ae e alienato i Te 0 bu ai T e A 


skie wytworne likiery. 
Zadne wszędzie fikiery tylko firmy 
„Wyskak” 


najnowszych fasonów, gwarantowanego 
z najlepszych sór zagranicznych 


Główne Przedstawicielstwo i Skład 


A. I. Chasilew, | J. Kowalczyk, Cegielniana Ne 25 


32 Cegielniana 32. | 


Ostrzeżenie! Na skutek tego, iż etykiety gl 
niektórych likierów firmy „Wyskok* 
bywają podrabiane, prosimy o zwró- 
cenie bacznej uwagi na prawdziwą | 


Mikolaj Medtner 


Pianista światowej sławy. 
W W programie m. in.: 


= 
Symfonja Brucknera. 
L. V, BEETHOVEN: Koncert fortepianowy G-dur. 


Ceny przystępne å Ceny przystępne 


etykietę firmy „Wyskok* z aero- 
pianem, gdyż jedynie za te li- 
166—3 kiery jesteśmy odpowiedzialni, 


PIERWSZORZĘDNY ZAKŁAD 5 KUŚNIERSKI 


i poranek świąłeczny 


|) wasou: BRONISŁAW SZULC | 
soLISTKA: MARJA POLSKA 


W programie: Grieg—Peer-Gynt] Suita I-sza i II-ga. 


O 6 - PGC ESY © RE ESO SED I OE O 
8 $ Wschodnia 51 
' deszł h 
Cygara polowych w 20-ta. różnych Ch. M. Fiszlewicz (róg Cegielnianej) 
petycje w ta: przyjmuje wszelkie zieceuia kuśnierskie z własnego ©rsz powierze* 
ach umiarkowanych. 849-4 


— mk, 500 za sztukę. — 
|Hiurtowniom duży rabat! Hurtowniom duży rabat! nego materjału, akuratną obsługą, po cen 


0. ELSNER, Łódź, Gdaństia 64. 
c Wielki wybór 


kamp elektrycznych i gazawych 
poleca 


7 aa E "TED E E T 
; Na święta 33 3$ cygar, tytoniu i 
SIO ETZ i? papierosów nea ? i 


N oraz wszelkie towary wchodzące w zakres brauży tytoniowej. 


UWAGA! Zamówienia na trzeci cykl abonamen- 


aha IW Hurt. — POLECA ~ Detal. 
towy przyjmuje kasa. M. Ji U RAR 0 WSK H s 

br. lampiwye zdam HM Stefan Lewandowski 
Bilety na wszystkie koncerty do nabycia w'kasie Ne 2 Piotrkowska Ne 37. B 5-1 Siemkiewiczu 4B rós Wawrot. 


345—1 kę 


A TPAWELAE od 10—1 i od SE Telef. 21-25. 


trzejmuję się repetacje, prze- g U 
róbki it. o  451—% BARR 


Pla handlujących wajwyższy rabat. 


GŁOS POLSKI > ; 


Swieto w „SCALI“ Gegieln. 18 


24-go, 25-g0 1 26-g0 o godz. 3-ej po poł. |Wieczorem 8.45. Wieczorem 8,45. 


DLA DEGI ptażnco DLA DIECI! „VARIETE” 
„Wujaszek ze wsi“ |20 atrakcji 20 


PROGRAM: a 
Komedja w 4 aktach. ł 


Akt I. Przy choince. Św. Mikołaj i taniec aniołów. 
Akt II. Wujaszek z dziećmi idzie do teatru „Varieté“. 
Akt (1. Dzieci w teatrze „Varietós, 

Akt IW. Pożegnanie wu'aszka. 


Udział kiorąı mnie kochał*. © 
Artyści teatru „Varietó*: Akt na drncie, Akt muzy- SARA hi Manane poż A at FR ans uckebein* 
kalny. Akrobaci. Balet, Il uzonista, Wujaszek ze wsi| go, poLsK! Waclaw — „Umrzeć pragnę. Nie kocham elę, 99 


z całym inwent.: kaczki, indyczki, prosięta, 10 psów. Ninen”, 


Mürrka, 

PARETA e CZA yn mer ezperymentów) 
artner — żongler na drucie | 

5 HALEMAS 5 — Wielki akt uniwers, sketch baletowy. 25 | 260 godz. 6 wiecz. 

KAZIVIERSKA =- polska śpiewaczka w dęby repert. Dr . ° 

ANGRILO 2 — Komlezny akt muzykalny. -- Dwa Przedstawienia Niemieckie -- 

DOLSKA Eugenja — Pleśniarka: „Moje słońce, a S uiytyż 


W NPo>Rwa 


kiestra. Chór. W artyści i 80—40 dzieci i t d.;11. CARLE I ROSSITA — Tańce węgierski 
ii j r" i id 2 s Bezust "k, h gn” ST. EENE z Piosenkarz News sepia. Komedja w 3 aktach 
— |) < 
adźbyczajne przedstawieniel Bezustanny Śmiec 14. PAWEY i Comp. — Komiczni akrobast z udziałem zespołu artystów niemieckich 
Nadzwyczajne przedstawienie! Trzeba sią przekonać! 15. Muzyka—marsz í wiele innych. i JANA TERRY, jako gość. 


Biłety w kasie tentru codziennie od Rata. i ei da EP bez ipid 


Sala Filar mon Sensacja 1 nowość dla Łodzi! RR 
Dzietna 20. =" Zespół Berlińskiej Sztuki kameralnej. 


TATY TORET "MTS 0 06 Sztuka w 3 aktach z prolo= 

mą Tylko ć dwa :: :: ść giem i epilogiem Henryka 
Zimmermana., = — — 
1 1 akt. Pierrot. Kolombina, — Pierrot. Kolombina, 


s. 06 
2 akKt, Pajac, Pierrotka, 


Wtorek, d. 26 oraz 27 grudnia d ; $ aN 
1922 r., o godz. 8.80 wiecz. rze stawienia 35 ży ka. 
om. z Mec MAG | m Z | R W z : : „A 

za Zi JORDI CE Z Sake Czerw.domino. Zakonnica 
Bilety do nabycia w kasie Filhar- Przed pierwszą, drugą i trzecią zasłoną Nieznajoma maska, Stara maska, Ciekawa i Młoda maska, 


Naa Ta wiea las [| W głównych rolach wystąpią pierwszorzędna siły artystyczne, ~ Kostjumy x Berlina, 


| Do wszystkich fabrykantów 
à miasta Łodzi i okolicy!!! 


Panuje straszna plaga szczurów i mysy, która w Waszych fabrykach 
i składach wyrządza wielką 87kodę. Są one również naj ietezpieczniejszymi 
krzewicielami różnych chorób i rozsadnikami rozmaitych bakterii epidemicznych. $ 

Niniejszym zawiadamiam, iż podejmują się wytępienia pd osobistem mo- $ 
jem kierownictwem powyższych szkudników. * Skuteczność gwarantują. 
18100—1 || Z poważaniem 
Ch. Kremer 
M tb aatal 44 


pa m Na Gwiazdkę! = 


Księgarnia i skład nut 


Ludwika Fiszera 


Łódź, Piotrkowska 47. Telefon 12-11, 
Filja w Katowicach, Poprzeczna 1, 
połsea swój obficie zaopatrzony skład 


Wydawnictw podaruskowych 


dla dzieci, młodzieży i doroslych, 


w ozdobnych oprawsch. 
Stały pap nowości! 22 Wielki wybór Ad 


J edwabież 


FA Nadeszły sezonowe nowości 


17618—2. 


Brokaty srebrne i złote, VE- 
welour chiffony, Georgetty, Geor= 
gettyny, Creppe de Chinć, Creppe 
Marocaine Oharmause, Kotik na pia- [ff 


4 szeze, Welvety i aksamity 
Ji na suknie, koronki srebrne i złote, wstążki — |= MEBLE mm v dl o 
„AM U 
długoletnia nauczycielka 


- brokatowe oraz inne nowości karnawałowe 7 | 
- Tkwpce 0 ms keżkar sli]! 
przyjmuje przepisywania MA mMmSoZszymMia 


Przez własny wyrób jesteśmy wr- 
jątkose tanimi, Celem  nmożliwienia 
zakopt naszym poleXim Kli- 
jentom dajemy termna splaty do 

Piotrkowska 149 (w pod ca prawe i udziela lekeji perais Ba „aga p różn | 
i najnowsaych systemów z dokładnem objasn kon- 

SE wół hu Tare "k deliesnie: strakojii hektografji. Udziela również lekcji kore- | 

2 Karola se krazy Lódź | me ' STYKI O: | 


LJ b | 
Gabinety, Jadalnie, | 
Sypialnie dy pra 
Półwełniane iwatni ane wyroby m 
Fabryki Tow. Ake. A. U. Borsta $ 


Ww wisikim vyberze 
z » R Kindlera 


degod i s s 
A h nt a more Ksiażki, obrazy, gry. enie 
d SD d y Księgarnia Wydawnicza Polska w Poznaniu, 
artykułów piśmieńnych I szko nych, Rnisfertkz 11 a 17834 —4, 


329 — 4 


polecają 
Frydberg, Koc i Benno Brettner RE 


Piotrkowska 80. Telefon 8-36. 


A ALLEEL LLULL N 


BP. RUSSER A| 


Plotrkowska Ne 84. 


pai Firma egz. od 157% r. 
| Sweatry, Jumpry, 73 
2 Kontekcia damska, | | 
Wykelnina bislizaa, o 
Pantsfie zakopiańskia, 
* FARTUCHY. | 
rg 3 Praktyczne podarki 74 
s. świazdkowe. 4 
NEEDLE tę Pe: > gt, izy EA MO 


| Grtmaie nie obowtyesja ĉo kupna. 


Fabre MOI EROT T. 2 w. pr 


Rdańsk, M dam Je 3. Talefon d-i. Sprzedaż wyrobów 
fufrzatych 
surowych oraz gotë» 
wych w wielkim wyw 
borze 


Lniane wyr 
Fa bryki ty T ki Mesafaktury 


Hurt na 1 i 2 pietrze. 
Detal na poza 
j (od 9—1ioð ż 2-25 


Mmes n: 


ra 


Płasę 150'|, drożej 
Kcpaję brylanty, "toto, scebro, perly, 
diamenty, biżuterię, stare zęby, zegarki Oran 


inysłonych świańectw Aoatenty) A 2 
— Nie ośkisdać na å t E =| futra i dywany. RonstantynowsKa 7., Piotrkowska 3 
= ni ostatnie Milich, prów? oficyna I piętra. 6501-10 felefon 14-99 | p. front.  024— 


Michał Reitbterger, 
Andrzeja 7. 
jst upoważniony ác wykupna erene 2 


Przyjmowanie repere 
aji wszelkiego ròdza jit 


pa 


| s5Z MY R ARA NC LJACE 13 


mrrywwewwy ape e eion 


i 


| 


Jedyne w Łodzi pismo popołudniowe 


od Nowego Roku 
powiększy swoją obiętość i dawać będzie 


codziennie 8 wielkich stron druku. 


Speciąlnie zorganzowana. Najświeższe waidomości. 
służba telegraficzna Bogaty dzial iniormacii miejscowych. 
 itelefoniczna. i Stały codzienny dodatek handlowy. 


Kursy giełdy łódzkiej, warszawskiej, gdańskiej i berlińskiej 


SZTUKA. © SPORT. © MODY. 


ME DA MNA NWA 


mmaa 


e u 
Rok założenia 1816. Rok założenia 1816. 


Oryginalne likiery FRAENKLA 


18382—1 Specjalność firmy 


Ect:r au oO i 
Curaçao Triple sec 


GE 
pili 
| 


Cartraeliter Do nabycia w pierwszo» 
n rzędnych składach Win 
Cordial Medos i Towarów kolonialny ch. 


| Adolf Fraenkel i Synowie Sp. Ak. 


BIAŁA (Małopolska). 


Zamówienia przyjmuje HIPOLIT CIESIELSKI, ul. 6 Sierpnia 35; 


aE e 
Piotrkowska 149, telefon 14-09. 


WYROBY GUMOWE, techniczne i chirurgiczne. KALOSZE szwedzkie „Tretern*, Rosyjskie i Wiedeńskie. 
Śniegowce z, klamrami męskie, damskie i dziasinne. Damskie Boty wodakio „Tretorn* z futrem 
Ops pomy i masywy samochodowe wszystxieh rozmiarów firmy „Continental, 

Linoleum, Iniaid, Gerzty, Plandeki i Prosna parakan: Pasy skórzane i z sierści wiełbłądziej. 


Hurt. je Detal. 


14 : 


GŁOS POLSRI 


Nr 552 


SALA FILHARMONJI Dzielna 20. :: Niedziela, 24 grudnia, o godzinie 8 min.15 wiecz. odbędzie się 


KONCERT 


z udziałem: pli Kochańskiego (wiolonczela), Prof. Í, Wejnberga (fortepian). 


Pieres reg w foi 


Kino Popularne AD 
Obraz biblijny 


16, Monstantynowokn i8. 
pusta. 
Program na niedzielę, poniedziałek 1 wtorek, 


„Jozef 


Q:fztnla pewoś Francene film Fołorewagyi 


w populnrn, 


U DEMERE rane = 


Teat - Swietl ay 
„Nowości 


Porwr TEZ w Łodzi 


Nafamielsza 
fantazia — 


Dziś! 


Dryginalne] Najnowszych I KNŁIOWE 

Ło s f KMEGYKKASAIE 

Meble hivrewe, arytmome-|„, nrzesryaną drowy 

try Brunsviga, aparzty,, FRo-| rarę do 3800 łoży- 

nes“ do Mopjowania, Warsz-|*""*y. motorowy, auto 
mobilowy, wrzecionowy, 

taty reperacyjne mMASZYNJ Granit. rmatorowy, gato- 

biurowych 


Adward Telatyekii; 


- ów, | 
Smary: wy ies 
Tevette*, gudron, smoła 
ŁÓDZ, Piotrkowska Nr. 
Telefon Nr. 10-63. 


Irzewna į t. pa 
asiKafta, R nzym, 
Przyjmuje wszelkie druki do 
wykonania na apar tach (ro- 


terpentyna, parafinn wa 
zelina medyczna I tech 
ć tografa“h) „Roneo*. 75—i 
Dom Handiowy 
| Br. 3. KANTOR pon: ŁOWSKI | NIDA 


liezna 
MYDŁO fa 67 proc 
Ao prania 
Specialista chorób wene 
rycznych, skórnych |Kantor: Piotra ska 130 


manezy* | 
nowy, 
eyin 


Połeca wagonowo ł na 
heczki 


Dr. med. 


Lubicz 


Cegielniana 49. 


M À. Szmirgeld 


Choroby nerwowe, 
Gedziny przyjęcia od B 


do 7 wiecz. Choroby skórne, wene-| | moczopłciowych. HY" > 290. 4 
aw cyczne I moczopłclowe, | Leezenie Przmiaztami Aoutzen, |3Kład: Konstantynowska 
z adzka 29. winte, Ù 109, teler. 850, 94-3 


eczonie sst., ałońcom wyżyn 
Przyjmujo od 6 — 8. DIA nań 
»ddzielna poczekalnia. 18715 


m DY 0 


133-—4 


Dr, Michał Lipski 


Choroby skórne, wenarycz- 


Ewangiellcka 2 


wa j agaia; od 8—żę. 
pp. ola paa gmo 
16159 | VE 


Jr. d. aałabiejczyk 


n - 


słynnej Śplewaczki i śpiewaka 
żydowskich pieśni ludowych 


” „ROB INSON KRUZOE", 


P. OŁEBOYIAO „przygody BOORESREKO żeglarza, 


i Kupuję | 


„ip tace 1007 droże!, 


<bą, kapy pluszowe oraz 


„przekonać Zachodnia 32 


WARSZAWSKI MAGAZYN OBUWIA j; 


Ł. Łeligteld, M. Kipnisa 


.. 


Knpłone bilety na 16-70 sq} ważne. :: Pozostałe bilety s4 
do nabycia w kasie Filharmonji od 10—1 i od 8—7 wiecz, 


1) Patriarcha Jakób 1 Jego synowie: 2) Sen Józafa; 3) Józa 
wtrącony w jaskinię weżów; 4) Sprzedał Józefa ismneltom 
przez swych braci; 5) Józef niewolnikiem księcia Pntyfara; 
6) Józef w wiezienin; 7) Józef tłamaczy sny; 8) Józef przed 
Faraonem; 9) Józeł-panclerzem Egiptu; 10) Przybycie braci 
Józefa eelem zaknpu zboża oraz poznanie braci przez Józefa, 


e 


pie” 


w Eg 


UWAGA: Obrazy ten nies 

ma nio wspõlinėgo 

g amerykrûskim fil- 

mem a yuże 
tytu 


|ĘOTOMOCOOTERONOTA Drożdże 
x Podłogi dla fabryk, H 


skřaądów itp, 


z „Beton American“ 
orsz bruki wszelkiego rodzaju bezkonku- z 
rencylnej trwałośoł wykonnie. 


E. THORNSERG HG 


dawniej La THORHBERG I Sym 
Lódź, AL I-go Maja 75. 


„WMYGIENA" EEA 


'rzyjmuje wszeikie ro- 
boty wchodzące w zakres 
czyszczenia | opakowa- 
nia okien, frote owania 
tructinowania | oykltno- $ 
wania posadzek, Sprzą- $ 
rania biur 1 mieszkan $ 
Andrzeja Nr. LE 
17108—12 


mma: mae 


po cenach konkurencyf - 
nych, codziennie świeże 
hnrt 1 detal Wiadomość 
Piotrkowska 89, w nod- 
wórzu. Macner.  1-:0—?2 


A 
lato, srebro, brylanty, | 
zeby sztuczne, gAriero"; 


Bzale czarne. Proaza się 


— 


H Czystość“ 


H Piotrkowska M 44. 


Przyjmnje mię b boję Ge 
|trocinowanie. froterowanii { 
L |: sie Hasiat posadzek, afar- 
4 $ czenie wystaw | pakowanie 0* 
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